„Nowa Reforma“ wychodzi dwa razy dziennie. 


Namer poranny wychodzi codziennie z wyjątkiem poniedziałków i dni poświątecznych, 
numęr popołudniowy codziennie z wyjątkiem niedziel i dni świątecznych. 
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Cena numeru 10 hal, z przesyłką pocztową 12 hal, 


Od wydawnictwa. 


Aby zamiejscowi nasi slim 
w jeszcze wydatniejszy, niż dotąd, sposó 
korzystać mogli 


z dwurazowego wydawania 


»Nowej Reformy< — postanowilo jej wy- 
dawnietwo z początkiem października przy- 
spieszyć wydawanie głównego, popołudnio- 


wego numeru tak, — że już oba bły- 
skawiczne, popołudniowe pociągi -kole- 
jowo z Krakowa do Lwowa i Wiednia 


zdążające, rozwiozą »Nową lieformęc do 
stacyj kolejowych i łączących się z niemi 
linij pocztowych. 

Skutkiem tego olbrzymia większość miej- 
scowości w kraju i na Śląsku otrzymywać 
będzie główny numer »Nowej Reformy: 


jeszcze tegosamego dnia 


po południu lub wieczorem, 

Wydawnictwo poczyniło w zakresie re- 
dakcyjnym takie zarządzenia, że przez 
przyspieszenie terminu wydania głównego 
numeru dziennika 

treść jego informacyjna 

zyska na świeżości i zwiększy się równo- 
cześnie pod względem rozmiarów mate- 
ryalu. 

Część redakcyjna 

numeru poranaego 


dozna równocześnie znacznego zwiększenia. 

Wydawnictwo zachęca tedy najgoręcej 
zamiejscowych prenumeratorów 

aby korzystali z tych udogodnień i z po- 


czątkiem nowego kwartału zamawiali »Nową 
tieformę e 


z Gwurazodwą przesyłką pocztową, 


Zastosowanie terminu wydawania »No- 
wej Reformyc do najlepszych konjuktur 
kolejowych i pocztowych, ułatwi zarówno 
miejscowym, jak zamiejscowym Czytelnikom 


ZiiaGZNiO SZybSZO 

niż dotąd informowanie się o wypadkach 
bieżącej doby. j 

Nie wątpimy też, że zarządzenie to, pod- 
jęte w interesie poczytności naszego dzien- 
nika, a dokonane ze znacznym nakładem 
kosztów, życzliwie przyjęte będzie przez 
zwolenników naszego pisma. 


„Wachi am Rheini, 


W Sejmie czeskim rozlegała się choralna 
pieśń „Wacht am Rhein“, Co tkwiło w sercach 
Niemców austryackich, znalazło się wreszcie na 
ustach. Dobrze się stało. W decydujących sfe- 
rach wiedeńskich przyjdzie może chwila otrze- 
źwienia. — Ostatecznie trzeba się zdecydować 
ma rozstrzygnięcie kwestyi, jaką  Austrya 
m. być w przyszłości: pruską, czy ..austrya- 
cka. 

Wypadki, z nieprzebiaganą siłą, przyspiesza- 
ją chwilę decyzyi. Słowiańskie ludy Austryi wy- 
yosiy z powijaków politycznych, zmężniały, na- 
brały siły i poczucia własnej godności. Chcą rozpo- 
cząć w Austryi życie ma własny rachunek, a 
nie na dochód Niemców. A do tego życia mają 
nietylko prawo moralne, ale formalne, pisane, 
obowiązujące, a dotąd nie spełniane, Więc ma- 
ją najzupełuiejszą słuszność, gdy twierdzą, że 
postawiono ich poza obrębem prawa, 


x JY ME = 


To niewykonanie ustaw zasadniczych pań- 
stwa, owa nienasycona gorączka centralistycz- 
no-biurokratyczna, — wytworzyły fatalną dzi- 
siaj sytuacyę. To, co nie nastręczało w prze- 
prowadzeniu trudności przed laty 30, — dzi- 
siaj przemocą musi torować sobie drogę. Uro- 
sła w tym czasie buta niemiecka. Długie bez- 
prawie, zasadzające się na niesłychanem upo: 
śledzeniu ludów słowiańskich, mających w Au- 
stryi liczebną przewagę, utwierdziło Niemców 
w przekonaniu, że ster państwa tylko w ich 
ręku spoczywać noże i powinien. 

Stosunki tymczasem zmieniły się. Ludy sło- 
wiańskie upomniały się o swoje prawa w spo- 
sób bardzo stanowczy. Niemcy z nową sytua- 
cyą pogodzić sią nie chcieli 1 nie chcą. Stąd 
coraz giiniejsze, coraz gwałtowniejsze starcia. 

Gwałt stał się najułubieńszą bronią w ręku 
Niemców. A żo gwałt wywołuje odpór, — więc 
każdy dzień prawie przynosi kompromitujące 
państwową ideę austryacką starcia i brutalne 
bójki. Kwestye, które tylko w drodze ustawo- 
dawczej rozwiązane być mogą w uporządkowa- 
nem państwie nowożytnem, dostają się na ulicę 
i załatwiane są.. kijem lub pięścią. Nie brak 
tragicznych epizodów. Niewinni ludzie krwią 
własną przypłacają winę kierujących sier pań- 
stwa. 

Prowokacya wychodzi zawsze ze strony Niem- 
ców. Opinia publiczna zajmuje się dzisiaj wy- 
padkami w Ptui i Lublanie. Zapomniano o 
agresywnej brutalności Niemców w Cieszy- 
nie. Tutaj juź najmniejszej nie może ulegać 
wątpliwości, że stroną atazującą spokojnych 
Polaków, byli Niemcy. I jakąż satystakcyę o- 
trzymali Polacy? Żadnej. Sąd wstrzymał 
śledztwo przeciw sprawcom „kErwa- 
wej niedzieli*. Ustawą najdokładniej okre- 
ślona zbrodnia uchodzi bezkarnie. 

Doprowadza to do ostateczności, wytwarza- 
jącej w państwie rzekomo prawnem, jakiś stan 
„ex lex“, polegający na sile przed prawem. Po 
krzywdzonych stawia się w przymnusowem po- 
łożeniu odwetu. 

A w wewnętrznych stosunkach politycznych 
wytwarza się stan niepewności, zagrażający, 
z niedających się przewidzieć przyczyn, egzy- 
stencyi każdorazowego gabinetu. Wystarczy je- 
dna bójka ulizzna, — naturalnie w Czechach 
inb Krainie, nia na Śląsku, aby rząd, choćby 
najsilniejszy, zatrząsł się w swoich posadach. 

To, co dzialo się w Krainie, a co w chorale 
„Wacht am Rhein“ w Sejmie czeskim odśpie- 
wanym, znalazło tak bardzo znamienny odzew, 
jest bardzo poważnem upomnieniem. Sytuacya 
przybrała wszelkie, znamienne cechy katastrofy 
politycznej. W Sejmie czeskim zeszły się, nie 
po raz pierwszy zresztą, nici całej polityki we- 
wnętrznej państwa. 

Czy teu kłęb zdoła br. Beck rozmotać? Nie 
będzie się z pewnością siliŁ Nie stworzy on 
nowej metody rządzenia w Austryi, wydosko- 
nali, co najwyżej, jej sztukę. Nawet nie sztukę... 
Premierzy austryaccy wysiłają się na wymyśla- 
nie.. sztuczek, które pozwalają im prześliz- 
giwać się z jednej sytuacyi do drugiej. Łata- 
nina stała się symbolem rządów austryackich. 

Jestto polityka zrozpaczonego bankructwa, 
przed urzędowem tegoż zgłoszeniem. I w tem 
tkwi tragizm położenia w Austryi, tragizm, do- 
tykający nas także, którzyśmy w tem państwie 
wbrew swej woli sią znaleźli. ; 

„Wacht am Rhein“ w Sejmie czeskim, to 
„mane tekel“ dla Austryi. Wypadki naglą do 
decyzyi. 


ZAŃUK4 buigarsko-turecki, 


Zatarg bułgarsko-turecki, który sytuacyę na 
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NOWA 


kiem bardzo skomplikowanych dążeń rozmai- 
tych państw i narodów. W tym splocie intryg, 
zawiści i pragnienia łatwych. zdobyczy właści- 
wa rola Bułgaryi jest dość niewielką i bierną, 
aczkolwie w razie zaostrzenia się sprawy aż 
do czynnego konfliktu, ona właśnie byłaby naj- 
ważniejsza partnerką. Rzecz cała przedstawia 
się następująco: 

Przewrót młodoturecki, który dla mocarstw 
europejskich, z wyjątkiem chyba Francji i An- 
glii, był bardzo niemiłą niespodzianką, dostar- 
czył tym państwom nowej ‘sposobności do za- 
cieśnienia sieci intryg, mających na celu za- 
pewnienia im jak najoblitszego udziała w uwa- 
żanym za nieunikniony ostatecznym rozbiorze 
'Turcyi. Na razie państwa opiekuńcze postano- 
wiły wyzyskać to potężne wstrząśnienie, którem 
dla schorzałego organizmu Turcyi było wzno- 
wienie konstytucyi, w tym celu, aby zabezpie- 
czyć soebie to, co już wzięły. Więc Austrya — 
Bośnię i Hercegowinę, Anglia — Cypr i Egipt, 
Niemcy — szereg lukratywnych, podstępem, 
gwałtem i przekupstwem zdobytych koncesyj. 

Aby zaś sobie to utrwalenie już osiągniętych 
korzyści ułatwić, państwa opiekuńcze postano- 
wiły utrudniać rządowi tureckiemu przej- 
ście do nowożytnego praworządnego stystemu. 

Jest to metoda, którą stałe państwa zabor- 
cze stosują wobec skazanych przez nie na za- 
gładę organizmów państwowych. My, Polacy, 
z własnej swojej historyi znamy tę metodę naj- 
lepiej i najtrafniej możemy ją też oceniać. 

Wobec Turcyi metodę tę stosuje się już od 
dawna. Jedną ręką podkłada się w niej „ogień, 
aby potem drugą pod pozorem gaszenia, rozlu- 
źniać wiązania samej budowli państwowej, przy- 
gotowując w ten sposób konsekwentnie jej nie- 
uchronny upadek. Za czasów absolutyzmu ture- 
chiego metody te były łatwe. — Przekupstwo, 
niedołęstwo i miesumienność władz tureckich, 
przygotowywały zawsze pod dostatkiem mate- 
ryału palnego. Państwa opiekuńcze mogły się 
nim posługiwać z nieograniczoną swobodą. — 
Wznowienie konstytucyi utrudniło to postępo- 
wanie. Energiczny rząd młodoturecki usunął 
mnóstwo najważniejszych przyczyn ciągłego nie- 
zadowolenia ludności, niezliczonym separatyzmom 
narodowościowym przeciwstawił ideał państwa 
otomańskiego, opartego na zasadach wolności 
i równouprawnienia, zacieśniając tem samem 
bardzo znacznie zakres „upłekutczych* wpły- 
wów. Stratę tę musiały one sobie wynagrodzić 
w inny sposób; użyły do tego Bułgaryi, a ra- 
czej dynastycznych ambicyj Ferdynanda Ko- 
burga. 

W Baułgaryi ścierają się z sobą dwa prądy 
narodowe: jeden fałszywie imperalistyczny, Wy- 
twarzany i kierowany przez niemieckiego księ- 
cia wyłącznie w widokach „jego ambicyj dyna- 
stycznych. Drugi zaś prawdziwie narodowy, de- 
mokratyczny, bułgarski, który z pierwszym, rze- 
komo narodowym, w coraz jaskrawszej staje 
sprzeczności. Imperyalistyczne dążności Bułga- 
ryi, a raczej jej księcia, mają na celu aneksyę 
części Macedonii, całkowite uniezależnienie księ- 
stwa od Turcyi, i wreszcie podniesienie jej do 
godności królestwa. — Wszystkie te trzy cele 
mają dla narodu bułgarskiego znaczenie mini- 
malne. Praktyczny Bułgar rozumie doskonale, 
że zaszczyt, wynikający dla piego stąd, iż pe- 
wnego dnia zacznie być poddanym jego królew- 
skiej, a nie książęcej mości, jest bardzo słabem 
odszkodowaniem za straty, które ponosi on w 
życiu ekonomicznem wskutek wyzysku speku- 
lantów zagranicznych, których ambitny książę 
popiera i w specyalne przywileje wyposaża, 
spłacając w ten sposób dług wdzięczności wo- 
bec państw, które mn w jego ambitnych dąże- 
niach pomagają. — Już dzisiaj niezadowolenie 
z rozwielmożnienia się kupców i aferzystów wie- 
deńskich i berlińskich, jest w Bułgaryi wielkie, 


Bałkanach uczynił wprost groźną, jest wyni-|a w przyszłości będzie jeszcze większe. , 
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Jedyny atut, którym grać może Ferdynand — | konsekwentnie pod hasłem: „Uniwersytet dla 


uczucia braterskie wobec nieszczęśliwych braci 
w Macedonii — utraci. wskutek przewrotu w 
Turcyi swoje znaczenie, ponieważ równoupra- 
wnienie narodowości i uporządkowanie stosun- 
ków prawnych w Macedonii, pozbawi tamtejszy 
separatystyczny ruch bułgarski jego naturalne- 
go podłoża. Dla Herdynanda i jego partyi po- 
zostanie już tylko sztuczne podtrzymywanie te- 
go ruchu za pomocą wysyłanych do Macedonii 
najemnych band rewolucyjnych, ale opinia sze- 
rokich kół społeczeństwa bułgarskiego pozosta- 
nie wobec takiego ruchu znpełnie obojętną. 

Dynastycznej polityce Koburga, będącego na- 
rzędziem ckspanzyi niemieckiej na Bałkanach, 
przeciwstawia się prawdziwie narodowa polity- 
ka bułgarska, której najwybitniejszym repre- 
zentantem jest najwybitniejszy z polityków buł- 
garskich, Ńaczewiez. Stary ten i wytrawny 
dyplomata, a gorący patryota, który ze zwy- 
czajnego kupca wybijał się kolejno na najwyż- 
sze stanowiska w ojczyźnie, rozumie doskonale, 
że w interesie Bułgarów nie leży zupełne sepa- 
rowanie się od Turków. Partya Naczewicza wie 
dobrze, że imperyalistyczne zachcianki Koburga 
muszą być okupione ekonomicznem uzależnie- 
niem Bułgaryi od jego możnych protektorów, 
a zależność ta wydaje się jej zupełnie słusznie 
o wiele gorszą i niebczpicczniejszą od czysto 
formalnego stosnnku lennego Buigaryi do Tur- 
cyi. Prawdziwi patryoci bułgarscy widzą przy- 
szłość swej ojczyzny w ścisłem współdziałaniu 
jej z odrodzoną Turcyą, bo tylko w taki spo- 
sób da się urzeczywistnić hasło dla obu stron 
równie drogie: „Bałkany dla Bałkańczyków!* 

Na tem tle rozwinęła się po przewrocie ture- 
ckim wielka gra polityczna pomiędzy obiema 
partyami bułgarskiemi. Epizod z Geszowem 
jest tylko nzewnętrznieniem tej gry. Wiadomo 
powszechnie, że Naczewicz żyje w bardzo šci- 
słej przyjaźni z obecnym wielkim wezyrem Kia- 
milem paszą. Wszystkie ważniejsze sprawy, ty- 
czące się obu państw, gabinet turecki omawia 
najpierw z Naczewiczem, jako przedstawicielem 
narodu bułgarskiego, a potem dopiero z oficyal- 
nym agentem Bułgaryi, jako z przedstawicie- 
lem księcia. Wtajemniczeni uważają nawet za 
prawdopodobne, że despekt, wrrządzony Geszo- 
wowi, był ułożosy poprzednio pomiędzy gabi- 
netem tureckim a Naczewiczem, który w ten 
sposób chciał ukrócić zapał księcia, z jakim 
pragnął on wyzyskać przewrót turecki dla 
swoich planów. Za prawdopodobieństwem tego 
przypuszczenia przemawiałby fakt, że podczas 
gdy Geszow, któremu Ferdynand kazał się o- 
brazić, opuszczał Koustantynopol, w Sofii Na- 
czewicz zgotował niezwykle gorące przyjęcia 
notablom tureckim z Adryanopola, których cała 
ludność bułgarska witała entuzyastyczaie i do- 
słownie obnosiła na rąkach.. Obecnie Naczewicz 
z grupą najznakomitszych i najwpływowszych 
Bułgarów zamierza rewizytować Turków w Sa- 
lonikach, gdzie komitet młodoturecki przygoto- 
wuje dla gości bułgarskich wspaniałe przyjęcie... 

Wobec tych faktów wojowniczość Ferdynan- 
da i cała historya z obsadzeniem kolei tare- 
ckiej stają w zupełnia odmiennem świetle. — 
Ogromna większość narodu bu:garskiego jest 
przeciwną awanturniczej polityce księcia, która 
też, mimo całego poparcia, jakiego użyczają jej 
Niemcy, nie ndaje się. Naród bułgarski wojny 
z Turcyą nie chce, a książę będzie się musiał 
z tą niechęcią prędzej czy później pogodzić. 


Listy warszawskie. 


Warszawa 26 września. 
(Uniwersytet dla wszystkich. — Uniwersytet cn!opski, — 
„Wiedza“ i „Nauka dla wszystkich“, — Sprawa mic- 
| GzkANIOWA). 


wszystkich winien być dziełem samych słucha- 
czy”. Diczy on zaledwie dwa lata istnienia, a 
już potrafił zająć poważne stanowisko i przy- 
nieść wiele korzyści. W krótkości historya jego 
przedstawia się, jak następuje: 

W r. 1905, czyli w okresie jawnej rewola- 
cji, grono osób przystąpiło do urzeczywistnie- 
nia, kiełkującej zresztą od dawna myśli zespo- 
lenia usiłowań tych jsdnostek, grup i kółek, 
z których każde na swoją rękę prowadziło w 
mniejszych lub większych rozmiarach prace na 
połn krzewienia kultury i oświaty. Osoby wy- 
stępnjące z inicyatywą zrzeszenia, brały rod 
uwagę grupy postępowe, myślą ich przewodnią 
było: osiągnąć ekonomizacyę pracy, a zarazem 
większe jęj natężenie, oraz — i to przedewszyst- 
kiem — wprowadzić do przyszłego zrzeszenia 
wspólne podłoże: ideę samopomocy społecznej. 

Na tym gruncie powstał w È. 1905 Związek 
towarzystw samopomocy społecznej, oraz jedna 
z jego części składowych, uniwersytet po- 
wszechny, zwany „Uniwersytetem dla wszyst- 
kich“. Pierwsze kroki połączone były z wyjąt- 
kowemi trudnościami, lecz oto zbliża się listo- 
pad 1905 r., zaczynają się wiece, a przy zmie- 
nionych warunkach politycznych nadzieja i mož- 
ność pełniejszego życia. Po paru zebraniach 
organizacyjnych, które nakreśliły szkic zamie- 
rzonej działalności, „Uniwersytet dla wszyst». 


ikieh* ogłasza początek swego istnienia, główne 


zadania, którym służy i zapowiedź trzech pierw- 
szych odczytów. W ten sposób dotychczasowa 
ukryta działalność na niwie oświaty, mogła 
wystąpić na światło dzienne: i zacząć inten- 
sywniejszą i celową pracę. Ruch w biurze za- 
panował niezwykły, co świadczyło o tem, że 
próba zrzeszenia miała nie tylko racyę bytu, 
lecz przy sprzyjających warunkach także moż- 
ność właściwego rozwoju i rozkwitu dla zaspo- 
kojenia palących u nas potrzeb szerzenia oświa» 
ty. Trzeba było być świadkiem ruchu w biurze, 
aby wyrobić sobie pojęcie otej dlugo przez admi- 
nistracyę tłumionej potrzebie naszego społeczeń- 
stwa, tak olbrzymia od pierwszych zaraz dni 
była ilość osób, poszukujących wskazówek z dzie- 
dziny samouctwa, czytelnictwa, nauczania, za- 
kładania bibliotek, zapisujących się masowo do 
zamierzonego Uniwersytetu dla wszystkich itp. 
Robota zapowiada się cdrazn dobrze; sale 
na odczytach są przepełnione, organizuje się 
szereg wykładów systematycznych języka pol- 
skiego, historyi, geografii, arytmetyki, nauk 
przyrodniczych, pedagogiki, rysunków i t. d. ' 
Trwa to do 17 marca 1906 roku, to jest do 
wydania nowego prawa, poczem biuro Związku 
Samopomocy zostaje zamknięte, zjazd w spra- 
wach knituralno-oświatowych spotyka się z od- 
mową władz, administracya ma każdym kroku 
robi trudności. Dopiero 17 października 1906 r. 
ustawa zostaje zalegalizowana, i od tego czasu, 
pomimo ciągłych przeszkód, uniwersytet zaczy- 
na fnnkcyonować prawidłowo. j 
Picrwotnie Zarząd urządzał wykłady systema- 
tyczna i odczyty luźne, zawiadamiając o nich 
oberpoliemajstra miasta Warszawy. Następnie 
jednak 8 kwietnia 1907 roku ukazało się roz- 
porządzenie warszawskiego generał-gubernatora, 
że o pozwolenia na wszelkiego ro- 
dzaja wykłady i odczyty należy 
zwracać się do generał-gubernato- 
ra na siedm dni przed wykładem z dołączeniem 
szczegółowego programu. — Rozporządzenie po- 
wyższe utrudniało działalność Uniwersytetu, 
zwłaszcza, gdy pozwolenia na odczyty przycho- 
dziły często po terminie zamierzonego odczytu, 
co pociągało za sobą odwoływanie odczytów.— 
Dnia 22 września tegoż roku generał-guberna- 
tor na naradzie praw wojennych wydał rozpo- 
rządzenie, że urządzanie wykładów systematy- 
cznych bez zezwolenia okręgu naukowego jest 


„Uniwersytet dla wszystkich“ rozwija się| wzbronione. Doszło wreszcie do tego, że zabro- 


Tadeusz Kouczyńczł. 


Głód szczęścia. 


Powieść, 
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— Pan tak bardzo pragniesz szczęścia? — 
pytała cicho — tak jak ja dawniej? — więc 
to już jest tak zawsze w “yC? że przychodzi 
ta chwila — ?? przychodzi i na tych, którzy 
nią gardzili — —?? 


(Ciąg dalszy.) 


— Przychodzi... — mówił złamanym głosem | tem 


i nikt jej ujść nie może... h 

— I to byłoby dla pana szczęściem? — Py- 
tała cicho. 

— O tak, o tak — 
niewysłowionej męki. 

-— Więc to już jest. ta 
rzychodzi ta chwila ? ? 

Bratyński podniósł się i, patrząc w jej oczy 
rozszerzone przerażeniem, odparł posępnie: 

5 i apnie: 

pa Przychodzi... bo. przyjść musi... bo to fa- 
talność, która krąży w krwi ludzkiej. Przycho- 
dzi jak wizya.. im później, tem bardziej silna, 
tem bardziej niengarniona i nienasycona... wże- 
ra się w mózg i zapala w nim wszystkie pro- 
chy.. pospolitą iskrą pragnienia... 

Alma utkwiła w nim wzrok zamgiony, mõ- 
wiąc cicho: 

— I spala wszystko powoli... 


odpowiedział akcentami 


k zawsze w życiu, że 


Męczący, długi krzyk milczenia wstrząsnął | 


nimi. Odliczył trwanie swoje biciem natężonem 
ich serc. 


— Almo!!! zaprzecz!!! Jub... 
— Przecież nie powiesz, żem przyszedł za- 


Aima na moment przycisnęła do twarzy i do | późno??? 


oczu gorejące dłonie silnie, aż do bólu, a po- 
tem podniosła się blada, z opnszczonemi rękami 
i, stojąc przed nim, odezwała się przenikliwym, 
smutnym głosem: 

— O, ja to dobrze rozumiem.. jak dobrze... 
z mojej przeszłości..! Ogień strawi wszystko i 
nakoniec sam siebie.. z człowieka, który łak- 
nął, pozostaje popiół.. żywy lab umarły trap... 

Z jej oczu nieruchomych poczęły padać sa- 
motne, ciężkie łzy. 

Po chwili dodała bszdźwięcznym głosem, któ- 
ry w głębi gardła załamał się i skonal szep- 
p I 

— Tak jest ze mng.. i 
woj hski zadrżał, rozłożył bezradnie ręce, 
jax człowiek, w którym strach zabił wołanie o 
ratunek, zakołysał się na powietrzu i nagle po- 
chwycił ją w obie dłonie, wstrząsnął nią — po- 
patrzył jej w oczy na pół przytomnie, a potem 
przywarł swe wargi do jej rąk omdlewających. 

Z ust jego poczęły wypełzać urywane słowa, 
ścigane przerażeniem: 

— Almo.. tak nie jest.. ~ 

— Almo, mów, że tak nie jest... 

— Almo, powiedz, że ja nie zamordowałem 
ciebie!!! 

— Że nie ja!! że nie jal! | | Hee 

— Almo, mów głośno.. głośniej.. bo ja me 
nie słyszę... na mękę Chrystusa głośniej.. twoje 
usta coś jeszcze mówią... a ja nic nie słyszę.» 

— Czy ja straciłem słuch?? 

— Almo.. czy ty mówisz co do mnie??! 


— Przecież ty i ja... 

— Almo!!! Almo!!!! 

— Więc ja?? ja?? ja.. byłem tym??? 

— Więc w tobie serca nie.. nie bije??? 

— Zagasło.. dla mnie??? 

Puścił jej ręce ostrożnie, by snać nie opadły 
nagle, roztarł skronie palcami i powoli, powoli 
cofnął się. 

Alma wyczuwała wzrokiem rozbolałym, jak 
przestrzeń, dzieląca ich od siebie, rosła. Rozu- 
miała, że świat milcząco, bez żadnego drżenia, 
pękał na dwie części.. i odlatywał w jedną i 
drugą stronę. Zamajaczyła jej przed oczami me- 
tna przepaść, białawemi mglami przesłonięta i 
słyszała wyraźny, przejmujący płacz, z pod tych 
mgieł idący... 

Zdołała pomyśleć: 

— Moja przeszłość... moje złudy różowe... mo- 
je słońca kolorowe... mój sen... tam wszystko... 

— To ich płacz... 

Uśmiechnęła się smutnie, gorzko. 

Spojrzała na Bratyńskiego litościwie. 

— Czy to dziw dla pana — pytała — taka 
rzecz ? ł 

— Panie Bratyński.. ja rozumiem pana... ja 
całą duszą rozamiem pana.. mnie jest tak żal 


pana... Tem bardziej... że przecież kiedyś... było 
inaczej ze mną... 


,— Ja sama nie wiem, jak, ale to tak powo- 
l, powoli gasło we mnie.. gasło i więdło... 
— Może dlatego, panie Bratyński, że nie mo- 


żna na świecie żadnych kwiatów deptać bez- 
karnie.. tak długo... i tak uporczywie... 

— To nietylko pana wina.. i moja.. i moja... 

— Kiedy pan przyszedłeś dziś, chciałam się 
najpierw na panu mścić za całe moje ogromne 
cierpienie.. pan pamięta... w Paryżu.. pan pa- 
mięta, później tu w Warszawie... 

— Chciałam panu poniedzieć rzeczy bolesne, 
złe, niegodziwe... chciałam panu mówić o tem, 
jak mnie życie zbrukało... 

— Ale ja na tem, że tak było, sama cierpię 
najbardziej... 

— Zatem odeszła odemnie mściwość... 

— Ale pan wołał mnie do nowego życia... z 
sobą... - 

— Panie Bratyński... zaśmiały się młode sny 
do mnie, ale tak smutnie, tak smutnie, tak pó- 
ŹnO... 

— Ja je widzę na oczach.. ja je słyszę... ale 
ja już niemi nie wzruszam się!... 

— Boję się ichl.. boję się ich!.. jak ja się 
ich boję! 

— We mnie niema już nie z odwagi na to 
nowe życie... i 

„Bratyński poruszył ustami, jakby ehciał mó- 
wić. t 

— Pan powiesz, że mi dasz tę nfność.. nie, 
panie Bratyński.. ażeby iść w życie, trzeba być 
mężną... 

— A ja nie jestem tą dawną Almą... 

— We mmie jest teraz tylko strach 
życiem.. strach, nieopisany strach.. ł 

— Mojo mary były za bardzo różowe... moje 
sny były za bardzo jasne... i dlatego teraz cier- 
pig.. niewypowiedzianie cierpię!..- 


— Dziś, w tej godzinie mojego życia odpa- 
dło ode mnie wszystko... odpadło jak odtrącone 
gałęzie z olszyny! Pan przyszedłeś mi mówić 
o cudach... i przypomniałeś mi pan, że ja już 
te cuda tak źle, źie utraciłam.. jak źle... 

-— Pani Almo — odezwał się zmiętym gło- 
sem — w życie trzeba iść na przebój... życie 
nie sny różowe, ale twarda rzeczywistość... 

— Ach, ja to wiem, panie Bratyński.. ja to 
dziś wiem, aż nadto dobrze.. i dlatego tak się 
stało za mną inaczej... 

— Były to, panie Bratyński, niespełnione 
sny, ale te sny były moją wiarą w życie. ja 
szłam za nimi, tylko za nimi... ja byłam w nich 
rozkochana.. przedewszystkiem w nich... one 
były poezyą mojego istnienia... i | 

— Potem, panie Bratyński, dowiedzialam się, 
że życie jest tragedyą.. póżniej.. że jest ni- 
szczącą gorączką zmysłów i pospolitą krotochw!: 
lą.. i nigdzie, nigdzie mie znalazłam miejsca 
dla moich snów... p" ! 

— Nie śmiej się pan ze mnie.. Ja Wiem, Ze 
w taką noe okropną, jaka nas wszystuich ota- 
cza, jest rzeczą dziecinną mówić 0 czemś po- 
dobnem.. ale we mnie tak wszystko splotło się 
razem.. moje sny złote z pierwszą moją miło- 
ścią.. o tak.. z miłością do pana.. że ja nie 
odróżniała już jednej rzeczy od drugiej... szuka- 
łam obu razem... razem... 

— Więc najpierw pofraciłam moje 60y.. a 


(C. d. n) 


przed | potem także nmarło we mnie serce... 


A W RAE, 


Nr 447. 


niono wykładać tym wszystkim, którzy nie po- 
siadali świadectw nauczycielskich.. | 

W tych dniach opowiadano mi następujący, 
autentyczny, zabawny fakt. Delegat wyższych 
kursów naukowych zgłosił się na począt- 
ku roku szkolnego do kuratora warszawskiego 
okręgu naukowego, prof. Bielajewa, o zatwier- 
dzenie programu wykładów. Bielajew zażądał 
programu każdego poszczególnego przedmiotu. 
Delegat tłomaczy mu: . 

— Panie kuratorze, wszak to są kursa uni- 
wersyteckie... 

— Tak, panie, ałe ja muszę je mieć, a może 
profesor chemii zechce wykładać o sposobie 
fabrykowania bomb! (Autentyczne! po- 
wtarzam opowiadanie jednego z bliskich mi zna- 
jomych profesorów). 

Pomimo iych wszystkich trudności, Uniwer- 
sytet dla wszystkich rozwijał się i ogarnął nie- 
tylko Warszawę, lecz także niektóre miasta i 
miejscowości fabryczne na prowincyi. W pier- 
wszym zaraz roku funkcyonowało w Warszawie 
59 kół systematycznych z ilością 21.243 godzin. 
Słuchacze byli przeważnie stali, i tylko niecałe 
10 procent stanowili przygodni; na odczytach 
luźnych było osób ogółem 46.045. 

Staraniem Uniwersytetu dla wszystkich urzą- 
dzone zostały w roku bieżącym i przeszłym sze- 
ściotygodniowe kursa dla włościan z programem, 
obejmującym cykle wykładów z dziedziny nauk 
społecznych. historycznych, prawnych i przyro- 
dniczych. W pierwszym roku tego „Uniwer- 
sytetu chłopskiego* zjechało się tylko 21 
osób, w bieżącym 28; słuchacze rokują Uniwer- 
syterowi chłopskiemmu przyszłość, twierdząc, że 
najtrudniejsze jest przełamanie pierwszych lo- 
dów. Wykłady pozostawiają dobre i zachęcające 
wrażenie, skoro z pośród tegorocznych słucha- 
czów kilku było i w roku zeszłym. 

W r.b. do Uniwersytetu dla wszystkich wła- 
dze wzięły się jeszcze energiczniej, Oto n. p. 
znany n nas generał-gubernator wojenny gub. 
piotrkowskiej, Kaznakow, zabronił bezwzględnie 
wykładów. Nadto postanowiono pod tym tylko 
warunkiem zatwierdzić w Warszawie systema- 
tyczne kursa języka polskiego, o ile będą urzą- 
dzone w tej samej liczbie godzin kursa języka 
rosyjskiego. I nic nie pomogło tłomaczenie, że 
Uniwersyt dia wszystkich, to nie jest szkoła o 
systematycznym kursie nauk. 

Do pewnego stopnia w związku z omawianą 
instytucyą pozostają iwa wydawnictwa: „Wie- 
dza* (w Wilnie): „Nauka dla Wszystkich* (w 
Warszawie). „Wiedza*, wydawnictwo polityczno- 
społeczne i naukowe, ma szerokie rozpowszech- 
nienie w Królestwie. Prowadzone jest rzeczy- 
wiście dzielnie i porusza najżywotniejsze kwe- 
stye, dotyczące życia warstw nieuprzywiiejowa- 
nych, a traktuje je poważnie i naukowo. 

W Warszawie wychodzi pod redakcyą p. H. 
J. Rygiera „Nauka dla wszystkich“; jest to 
miesięcznik wyłącznie popnlarno- naukowy; obli- 
czony na warstwy najszersze, na co wskazuje 
choćby sama cena: 75 kopiejek rocznie. Zdaje 
się, że takiego wydawnictwa Galicyi bardzo 
brakuje; wartoby o tem pomyśleć — — 

Prawdziwą klęską dla Warszawy jest brak 
mieszkań. W czasie powszechnej w latach ubie- 
głych emizraeyi z Warszawy, mieszkań było 
dużo i tanich. Obecnie cały legion spóźnionych 
letników nie może znaleść dla siebie mieszkań, 
W Warszawie w tej chwili w głównych dziel- 
nicach miasta niema ani jednego (dosło- 
wnie), ani jednego mieszkania 3 lub 4 poko- 
jowego. Po olbrzymim ruchu budowlanym przed 
kiiku iaty, zapanowała obecnie w tym kierunku 
zupełna stagnacya. Nie tak dziwnego, że cała 
masa rodzin zmuszona jest szukać schronienia 
w miejscowościach podmiejskich: Milanówka, 
Mokotowie, Otwocku i t. p. Dla rucha rodzin 
jest to prawdziwa katastrofa. r—r. 


L przelłożeń sejmowych. 


Odnowienie zamku na Wawela. 


Cały ogół polski obchodzi żywo sprawa od- 
nowienia zamku królewskiego na Wawelu, do- 
kodnywanege pod nadzorem osobnego komitetu 
przez architekta p. Zygmuuta Hendla. Z robót 
tych za czas od 1 października 1906 do 1 
kwietnia 1908 przedkłada Wydział krajowy 
Sejmowi sprawozdanie. Z prac technicznych 
przeprowadzono przedewszystkiem wszelkie ba- 
dania architektoniczne ścian, z tynków odsło- 
niętych; wyrestanrowano dokładnie wszystkie 
słabe (odpadające) części ścian i sklepień piw- 
nicy, którą odkryto w podwórzu zamkowem 
przy poładniowem skrzydle krużganków. Ogó- 
łem prawie cały wysiłek zwrócono na te kruż- 
ganki. Mianowicie: wymieniono cały fundament 
pod narożnym południowym filarem krużgan- 
‘ków południowego skrzydła i przemurowano go 
„do wysokości sklepienia parteru; wymieniono 
ciosy cokołu w połowie tej części krużganków, 
które były wygnite; zbadano na całej prze- 
strzeni południowych krużganków ich fuuda- 
menta za pomocą studzien cembrowanych i 
wzmocniono je odpowiednio nowemi ciosami; 
ustawiono rusztowanie do ośmiu przęseł kruż- 
ganków tego skrzydła i do całej ozdobnej at- 
tyki, nad niemi biegnącej; wykonano wszystkie 
buksztele na wzór dzisiejszych sklepień dla po- 
nownego zasklepienia parteru i I piętra tych 
krużganków; zaszalowano fresk ua II piętrze 
krużganków południowego skrzydła dla zabez- 
pieczenia od uszkodzeń przy zdejmowaniu starego 
dachu i osłonięcia przed deszczami podczas öd- 
nawiania tej części krużganków; zrobiono od- 
lewy gipsowe wszystkich rzeźbionych części 
przy krużgankach południowego skrzydła w 
dwóch egzemplarzach jako modele dla kamie- 
niarzy; wykonano wreszcie próbny model trzech 
przęseł stropu dia krużganku II piętra w dwóch 
waryantach z polichromią i powieszono go na 
suficie krużganków. Nadto odbito tynki na po- 
łudniowej ścianie dawnych kuchni królewskich 
i stajni dla zbadania tego muru. 

Co się tyczy robót biurowych, to wy- 
konano przedewszystkiem cały szereg rysunków 
(280 sztuk). Odnoszą się one tak do projektu 
odnowienia całego zamku, jak i do szczegóło- 
wych jego partyj. Wykonano także szkice na 
nową rezydencyę cesarską i rozmieszczenia jej 
w starym zamku. Z prac pozarysunkowych wy- 
konano: model drewniany w skali 1 : 50 całego 
zamku według historycznego jego rozwoju na 
zasadzie szczegółowych projektów odnowienia; 
uzupełniono odlewy gipsowe części rzeźbiunych 
krużganków południowego skrzydła (modele dla 
kamieniarzy); wykonano modele na  rzeźbio- 


Kompietne wyprawy dla położnie. 


Specyalne pasy brzuszne. 
Hygieniczne paski dla pań. 
„Kkspedycya kobieca“. 


ne części do nowego sli0pu nad Kkiużzgan- 
kami II piętra; przeprowadzono niwelacyę ca- 
łego wzgórza Wawelu ze stokami w pułączeniu 
z niwelacyą ulic, oraz wygotowano plan tej ni- 
welacyi; zamówiono dacii żelaznej konstrukcyi 
w fabryce Zieleniewskiego w Krakowie, strop 
modrzewiowy krużganków II piętra w fabryce Mu- 
ranyiego w Krakowie, roboty kamieniarskie u 
firmy Cekiera & Kozłowski w Krakowie, roboty 
rzeźbiarskie u Władysława Druciaka i Włady- 
sława Kljasza, rzeźbiarzy w Krakowie. 

Do końca b. r. zapowiada jeszcze Wydział 
krajowy: rozebranie dzisiejszych arkad i ich 
omurowań i postawienie nowych kolumn i czę- 
ści kamiennych w całych krużgankach południo- 
wego skrzydła, t. j. na ośmiu przęsłach, oraz 
postawienie z uowych ciosów aityki nad temi 
krużgankami; zmontowanie nowego dachu żela- 
znej konstrukcyi i przykrycie kolorową dachów- 
ką, oraz zmontowanie stropu kasetonowego mo- 
drzewiowego na całem skrzydle; wykonanie po- 
lichromii stropu na przestrzeni trzech arkad 
krużgankowych, oraz odnowienie fresku pod nim; 
przygotowanie projektów nowej rezydencyi ce- 
sarskiej i projektu rozmieszczenia rezydencyi 
w starym zamku; przygotowawcze prace do dal- 
szego odnowienia zamku. 

Sprawozdanie Wydziału krajowego przedsta- 
wkońcu dokładny obraz kosztów odnowienia 
zamku na Wawelu. Do 30 marca b. r. wydał 
Wydział krajowy na koszta ewakuacyi Wa- 
welu 2,893.219 kor. 81 hal., na które wpłynęły 
z legatów: ś. p. Kazimierza Rysza 904 kor. 
63 h., Ś. p. ks. Krókowskiego 210 kor. 93 h., 
ś. p. Cypryana Jaworskiego 1000 kor, z sub- 
wencyi krakowskiej Kasy oszczędności 800.000 k., 
czyli czysty wydatek funduszu krajowego wy- 
nosi 2,091.104 kor. 25 h. Dalsze wydatki, jakie 
ponieść ma fundusz krajowy na koszta ewakna- 
cyi Wawelu, wyniosą jeszcze 723.000 kor., cały 
więc wydatek funduszu krajowego: z tytułu 
samej ewakuacyi wyniesie w r. 1909 su- 
mę 2,814.104 kor. 25 hal. Na koszta samej 
restauracyi Wawelu wydano dotąd 202.950 k. 
58 h, z dochodów wpłynęło 406.533 kor. 1 h., 
przewyżka dochodów, przeniesiona do dalszej 
dyspozycji na 1908 r., wynosi zatem 203.582 k. 

Na rzecz odnowienia zamku na Wawelu istnie- 
ją następujące legaty: Cypryana Jaworskiego 
1000 kor., Konstantego Mireckiego 50.000 rubli, 
Kazimierza Rysza 1000 kor. ks. dra Józefa 
Krokowskiego 180 kor.. Józefa Kudasiewicza 
400 kor. Karola Berke'go 2000 kor. Legaty 
Kazimierza Rysza, Józefa Krokowskiego, Józefa 
Kudasiewicza zostały już zrealizowane, — zrea- 
lizowanie legatów Cypryana Jaworskiego i Ka- 
rola Berke'go jest w toku; legat Konstantego 
Mireckiego z Radomia w Królestwie polskiem 
wskutek toczącego się jeszcze sporu o unie- 
waźnienie testamentu ś. p. Konstantego Mirec- 
kiego, dotychczas nie mógł być ziealizowany. 
BATEREN 


© 
Kronika. 
Kraków, 29 września. 

Zjazd poiskich górników w Krakowie odbę- 
dzia się w dniach 3 i 4 października b. r. Pro- 
gram zjazdu jest następujący: 

Sobota 3 października: Posiedzenie stałej de- 
legacył zjazdu polskich górników w lvkalu stow. 
górniczego (św. Jana 13). © godz. 9 rano: odczy- 
tanie protokołu ostatniego posiedzenia; sprawozda- 
nie z czynnosci za czas od ostatniego posiedzenia 
(8i 9 lutego 1908); sprawa biura Związku i dal- 
szej organizacyi Związku; sprawa monografii za- 
głębia krakowskiego. O godz. 21/, po południa: 
Sprawa zebrania górniczego; sprawa szkoły górni- 
czej w Dąbrowie; sprawy bieżące, lużne wnioski. 
O godz. 4 po południu posiedzenie komitetu szkol- 
nego. O godz. pół do 8 wiaczór zebranie towarzy- 
skie w restauracyi Grandhotelu (Kolacya a la car- 
te. Każdy płaci ze siebie. Ubiory spacerowe). 

Niedziela 4 października o godz. 9 rano w 
Bali prof, Szajnochy walne zgromadzenie Związku 
górników i hutników polskich; sprawy administra- 
cyjne. O godz. 10 rano w sali prof. Szajnochy 
publiczne posiedzenie Związku górników i hutni- 
ków polskich (na porządku dzienuym referaty: 
Fr. hr. Zamoyskiego, posła na Sejm, naczelnego 
dyrektora krajowego Związku producentów ropy 
p. t. „Obecna sytuacya przemysłu naftowego“ i Ja- 
na Zarańskiego, posła do parlamentu, radcy górni- 
czego p. t. „Stan polskiego przemysłu górniczego 
w Anstryi* (z wyjątkiem nafty). O godz. pół do 3 
po południu współny obiad w restauracyi Grand- 
hotela. (Obiad bez napoi 5 koron od osoby, które 
należy niścić z góry. Ubiory wizytowe). 

W poniedziałek do środy (5—7 paździer- 
nika) odbędzie się ewentualnie wycieczka do Dą- 
browy Górniczej i Warszawy. Zgłoszenia i wkładki, 
jak również zgłoszenia o programy od osób, które 
ich przypadkiem nie otrzymały, uprasza się jak 
najrychlej przesłać pod adresem: Inż. Adam Łuka- 
szewski, Lwów, ni. Jakóba Strzemię 1 (od 1 pa- 
ździernika: Kraków, hotel Pollera), w Królestwie 
Polskiem pod adresem Kazimierz Srokowski, Dą- 
browa Górnicza, Ze względu na utrudnienie, po- 
wstające z niepewności na ile osób można liczyć, 
bardzo Bię prosi o wczesne zgłoszenia co najlepiej 
uczynić przez przesłanie wkładki. Wkładka od 0- 
soby wynosi 5 koron, 2 ruble, z czego będą po- 
kryte jedynie administracyjne koszta urządzenia 
zebrania. Dia akademików wkładka zniżona na po- 
łowę. Oprócz tego należy uiścić po 65 koron (2 
ruble) od osoby za wspólny obiad. Obecność pań 
na wszystkich punktach programu jak najbardziej 
pożądana. 

Biblioteka Muzeum przemysłowego (ul. Fran- 
ciszkańska l. 4) otwartą będzie dla publiczności po- 
cząwszy od dnia 1 października każdego dnia, 
z wyjątkiem niedziel i świąt, od godz, 9 rano do 
12 przed poładniem i od 6 do 9 wieczorem. 

Nabożeństwo żałobne. Za spokój duszy 6. p. 
Ludomira Biechońskiego, uczestnika powsta- 
nia narodowego w r. 1863, jednego z założycieli 
„Nowej Reformy”, w 17 rocznicę jego śmierci od- 
prawione zostanie nabożeństwo Żałobne w kościele 
św. Krzyża we środę 30 b. m. o g. 9 rano. 

Pierwsze powakacyjne zebranie komitetu 
równouprawnienia kobiet odbędzie się 
30 bm. we środę o godz. 7 wieczór przy ui. Szewskiej 
L 16 I p. (sala Uniw. lud.). Uprasza się wszyst- 
kich członków, oraz osoby interesujące się sprawą 
równouprawnienia o jak najliczniejsze przybycie. 

Z teatru miejskiego. W krotochwili p. Zygm. 
Przybylskiego „Sposób na żony“, której pierwsze 
przedstawienie daje teatr w sobotę bieżącą, grają 
pp. Słubicka, Janiczówna, Barwińska, Modzelewska, 
Czarnecka, Jutkiewicz, Szymborski. Kosiński, Sta- 
nisławski, Jednowski, Węgrzyn J.. Miarczyński, 
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Z teatru ludowego. W „Ujeżazalni* przy ul. 
Rajskiej, od tygodnia przeszło rozpoczęto roboty, 
aby przekształcić ją na odpowiedni budynek, w 
którymby teatr ludowy mógł wygodnie przezimować. 
Skutkiem zbyt wielkich jednak przeróbek i inńo- 
wacyj, jak np. zaprowadzenia centralRego ogrze- 
wania, zaciągnięcia pod dachem sufitu, położenia 
podłogi itd., roboty te w przewidywanym terminie 
tj. do 3 paźdz. nie zostaną jeszcze wykończone, 
wobec czego dyrekcya postanowiła w letnim jeszcze 
budynku przy ul. Starowiślnej, dać kilka przed- 
stawień, 

Na czwartek b. tygodnia zapowiada afisz tea- 
tralny doskonały wodewil pt. „Przygody pensyo- 
narki* (Mamselle Nitouche). W sobotę, na rozliczne 
żądania „Meir Ezofowicz*. 

4 Wincenty Wiadrowski, długoletni współpra- 
cuwnik drukarni Literackiej, zastępca naczelnika 
ochotniczej straży pożarnej, w 50 roku życia umarł 
wczoraj w Krakowie. Zmarły od lat 23 czynny był 
przy składania „Nowej Reformy“. Był to pracow- 
nik niezwykle sumienny, jako człowiek pozostawia 
po sobie najlepszą pamięć. 

Pogrzeb odbędzie się we Środę o godz. 4 po po- 
iudniu z domu przy ulicy Stolarskiej. l. 13. Na- 
bożeństwo żałobne odprawione zostanie wa czwar- 
tek 1 października 0 godz. 8 rano w Kościele św. 
Barbary. Z 

Konkurs dla introligatorów krakuwskich. Dy- 
rekcya Muzeum miejskiego dla sztuk i rzemiosł w 
Krakowie’ rozpisuje konkurs na wykonanie opra- 
wy książki ma warunkach następujących: 1) 
Oprawiona ma być książka, po którą zgłosić się 
należy do kancelaryi Muzeum. 2) Oprawa ma być 
wykonana wzorowo pod względem techniki intruli- 
gatorskiej i pod względem artystycznym, według 
własnego pomysłu, którego zasadniczym warunkiem 
ma być prostota i dobry smak w opracowaniu i 
zestawieniu szczegółów. 3) Uwzględnione mają być 
w oprawie grzbist, okładka, tytuł na okładce, brzeg 
i t. zw. „Vorsatzpapier*. 4) Termin nadsyłania o- 
kazów do kadceląryi Muzeum z nazwiskiem w za- 
mkniętej kopercie upływa z dniem 1 listopada b. r. 
5) Nagrody wynoszą 75, 50 i 25 koron. 6) Oka- 
zy nienagrodzone będą zapłacone po 5 koron. 7) 
Sąd konkursowy stanowią: dyr. T. Stryjeński, art. 
małarz J. Bukowski, art. malarz J. Czajkowski, 
majster introligatorski R. Jahoda, art. rzeźbiarz 
L. Puszet, inż. M. Szczepański. 

Slub. Dzisiaj o godz, 10 przed południem po- 
błogosławiony zoatał w kościele 00. Zmartwych- 
wstańców w Krakowie związek małżeński panny 
Stanisławy Damasiewiczównej, córki é p. Damasie- 
wicza, radcy sądowego z Nowgo Sącza, z p. Aloi- 
zym Naturskim, oflcyaiem sądowym w Pilznie. 

Skaleczony przez panterę. W porannem wy- 
daniu donieśliśmy, że wczoraj w ogrodzie zoolo- 
gicznym parku krakowskiego jakiś przechodzień 
zraniony został przez panterę, znajdującą się tam 
w klatce. Jak nas informuje właściciel ogrodu zoolo- 
gi:znego, p. Mnsiołek, poraniony został dozorca, 
który kawał mięsa, zamiast na widelcu, jak to jost 
zwyczajem, ręką podał do klatki panterze. 

Z sali sądowej. Josel Schuster, 23-letni „bel- 
fer“, rodem z Drobiczyna w gubernii Grodzień- 
skiej, stawał dzisiaj przed sądem przysięgłych w 
Krakowie, obwiniony o zbrodnię kradzieży. Schu- 
ster, sprawując obowiązki nauczyciela domowego 
religii żydowskiej w domu Salomona Reichera w 
Ratwanach (koło Wojnicza), skradł temu w dniu 
31 lipca b. r. z zamkniętej szafy gotówkę w kwo- 
cie przeszło 1000 koron, poczem zbiegł do Krako- 
wa, gdzie dopiero, w dniu 23 sierpnia wyśledzony 
i schwytany został. = ha 

Podczas przesłuchania w policyi zgłosił się nie- 
jaki Salomon Beitascher, który urzędnikowi policyj- 
nema, przesłachującemu Schustera, wręczył kopertę 
z kwotę 1010 koron, którą po drodze, podczas 
zbiegowiska zdołał mu doręczyć obwiniony. Bei- 
tscher dopiero wtedy oddał pieniądze policyi, gdy 
poprzednie jego usiłowania przekupienia policyan- 
ta i agenta policyjnegr, by ten puścił Schustera, 
nie powiodły się. 

Schuster tłomaczył slę w śledztwie, Że wpra- 
wdzie zabrał z szafy Reicherów kopertę z pie- 
niądzmi, ale sądził, że w kopercie znajduje się naj- 
wyżej kilkadziesiąt koron, tyle mniej więcej, ile 
mu się za naukę dzieci od Reichera należało i do 
wnętrza koperty do ostatniej chwili, to jest do 
chwili schwytania go, nie zaglądał. 

Rozprawie przeciw Schusterowi przewodniczył 
radca sądu Raczyński, oskarżenie wnosił zastępca 
prokuratoryi dr Ujejski. 

Po przeprowadzonej rozprawie na podstawie wer- 
dyktu przysięgłych, którzy zatwierdzili pytanie o 
zbrodnię kradzieży, trybunał skazał obwinionego 
Schustera na 11/4 roku ciężkiego więzienia z po- 
stem co miesiąc i wydalenie z granie monarchii 
po odcierpieniu kary. 

Właściciel kramu w jatkach Dominikańskich, 
p. Jakób Katz, prosi nas o stwierdzenie, że pod- 
czas piątkowego sporu z jedną włościanką, wcale 
nie został aresztowany, tylko sam udał się na dy- 
rekcyę policyi, celem załatwienia spornej kwestyi. 

Z kroniki policyjnej. Policya aresztowała wczo- 
raj niejakiego Władysława Rybaka, 22 lat liczą- 
cego służącego w „Zjednoczeniu kolejarzy“, który 
powierzone sobie na sprawunki 32 koron sprze 
niewierzył, 


Z kraju. 


Poświęcenie nowego gniazda sokolego. (Ja- 
worzno, 28 września), Pięknej uroczystości sukolej 
byliśmy świadkami w dnia wczorajszym. U zbiegu 
trzech granie rozbiorowych, opodal t. zw. „trójce- 
sarskiego kąta“, w Jaworznie, stanęła nowa straż- 
nica polskości, nowy gmach sokoli, wybndowany 
dzięki ofiarności i zabiegliwości miejscowej inteli- 
gencyi i przychylności gwarectwa jaworzyńskiego. 
Okazały budynek, mieszczący wielką salę gimna- 
styczną ze sceną, obok liczne ubikacye dla prakty- 
cznych celów pracy Bokolej, otworzył w niedzielę 
swe gościnne podwoje dla niezwykie licznego za- 
stępu drużyn sokolich, zebranych z wielu gniazd 
I okręgu Bokolego z wiceprezesem Związka pol- 
skich Towarzystw sokolich w państwie austrya- 
ckiem, druhem WŁ Tarskim i wiceprezesem gnia- 
zda krakowskiego dr Rowińskim na czele. 

Przeszło 250 głów licząca drużyna sokola po 
przybyciu swem do Jaworzna pociągiem gwarectwa 
węglowego, udała się w uroczystym pochodzie do 
kościoła farnego, gdzie dziekan miejscowy ks. pro- 
boszcz Skoczyński w asystencyi duchowieństwa, od- 
prawił uroczyste nabożeństwo, w czasie którego 
miejscowy chór wykonał szereg utworów religij- 
no-patryotycznych. Po nabożeństwie drużyny sokole 
w szyku plutonowym odbyły defiladę przed repre- 
zentantami starszyzny sokolej, w obliczu tysią- 
cznych zastępów ludności polskiej, na rynku jawo- 
rzyńskim. ` 

Po defiladzie, w gmachu Sokoła, zebrał się zna- 


Skład api: SANITAS 


Kraków, ul Diuga Nr. 18. 


czny zastęp gości, zwarte szeregi sokolstwa, straż 
ogniowa, oraz liczne szeregi polskich, narodowych 
organizacyj robotniczych. a ks, dziekan Skoczyński 
dokonał poświęcenia gmachu. Po akcie religijnym 
na boisku aokolem przemówił celebrant do zebra- 
nych drużyn, wskazując na ważność zadań sokol- 
stwa polskiego, a prezes Turski imieniem Związku 
złożył życzenia kresowemu gniazdu, by dzielnie i 
wytrwale stało na straży ideałów i praw polskich 
właśnie w tem miejscu, gdzie zbieg trzech granie 
przypomina nam obowiązek pracy i wierności dla 
ojczyzny. Prezes miejscowego gniazda. inż. Ku- 
kucz, dziękował za liczne przybycie gościom i wy- 
raził obietnicę, że Sokół jaworzyński, przygarnia- 
jąc tysiączne rzesze ludn pracującego pod swe 
skrzydła, spełni obowiązek kresowej warowni pol- 
skiej. - 3 

Chóralne odśpiewanie hymnu „Boże coś Polskę“ 
przy wtórze orkiestry „Sokoła“ krakowskiego za- 
kończyło akt uroczystego poświęcenia sokolni, po 
którym w wielkiej sali odbył się wspólny obiad. 
Do stołów zasiadło przeszło 300 osób, w tem li- 
czny zastęp pań i miejscowej inteligencyi, delega- 
cyi stowarzyszeń robotniczych i organizacyj pol- 
skich. Prezes Kukucz wniósł zdrowie Związku, jako 
naczelnej władzy sokolej, w ręce wiceprezesa Tur- 
skiego i duchowieństwa w ręce ks. dziekana Sko- 
czyńskiego. Przemawiali z kolei ks. Skoczyński i 
prezes Turski, pijąc na rozwój i wzrost gniazda 
jaworzyńskiego, a naczelnik gniazda inż. Leonhard 
na cześć Polek. W czasie obiadu przygrywała dziel- 
nie orkiestra sokola z Krakowa, wykonując między 
innemi nader udatnie wyjątki z „Hrabiny* Moniu- 
szki pod batutą p. Urygi. Gi 

Po południu na doskonałe urządzvnem boiska od- 
były się piękne ćwiczenia druhów miejscowych i 
gniazd okolicznych pod kierunkiem naczelnika Ru- 
cińskiego. Podnieść należy z uznaniem dzielną pra- 
cę miejscowego naczelnika inż. Leonharda, który 
zaprodukował trudne, lecz składnie wykonane ówi- 
czenia dzieci od lat 5 de 12. Doskonale wypadły 
ćwiczenia wspólne na poręczach, nowe ćwiczenia: 
„branie parkanu* wysokiego na 3i 1/, metra, wy- 
konane przez zastęp krakowski; ćwiczenia maczu- 
gami i laskami, oraz piękne „piramidy“ uzupełniły 
obfity program ćwiczeń, do których przygrywały 
trzy orkiestry. Wielka szkoda, że ćwiczeniom przy- 
glądały się tylko zastępy inteligoneyi, a przystępu 
nie umożliwiono szerokim sferom robotników i ludu 
okolicznego. 

Raził też brak oficyalnej reprezentacyi gminy i 
powiatu w czasie uroczystości, która, ze względu 
na swój charakter Kresowy, powinna zjednoczyć 
sfery obywatelskie z organami samorządu poiskie- 
go w tej dzielnicy. Z wielką korzyścią dla sprawy 
i sokolstwa i interesów naszych narodowych było- 
by, gdyby uroczystościom podobnym  zakreślano 
szersze ramy przez udział w nich także czynników 
oficyalnych z jednej strony, z drugiej zaś przez 
szerszy udział ladu, na który uroczystości podobna 
oddziaływać muszą bardzo korzystnie. Że w tym 
duchu rozwijać się będzie praca poświęconego one- 
gdaj gniazda sokolego — wierzyć należy. fn.) 

Z Suchej piszą nam: W sprawozdaniu z po- 
grzebu śp. posła Pawluszkiewicza doniesiono, że 
Śpiewał chór „Sokoła*. Ponieważ suski „Sokół* nie 
posiada dotąd chóru własnego, prosimy sprostować, 
że w pogrzebie brał udział chór amatorski pod ba- 
tutą p. A. Grzędziela, 

Brody 28 września. (Pożar. Ochrona przed cho- 
lerą). Ostatniemi dniami wybuchł pożar w Gajach 
starobrodzkich, gdzie obrócił w perzyną kilka go- 
spodarstw niezabezpieczonych. i 

Zastępea burmistrza p. Wasilewski wystosował 
do właścicieli domów wezwanie do utrzymania czy- 
stości w domach z powodu możliwości zawleczenia 
cholery. 

Prowokacyjny wybór. Z Cieszyna donoszą: W 
ubiegłym tygodniu Sejm śląski w Opawie wybrał 
członkiem śląskiego Wydziału krajowego, w miej- 
sce zmarłego dra Rochowanskiego, Waltera Ku- 
dlicha, radcę sądowego w Opawie, przewodniczą- 
cego „Nordmarku*. Wybór ten jest prowokacyą 
śląskich Słowian. P. Kudiich bowiem, to znany a- 
gitator wszechniemiecki na Śląsku, który wbrew 
ustawie pobiera pensyę radcy sądowego, będąc cią- 
gle na urlopie, ma płacę burmistrzowską i inne 
rozmaite pobory, skntkiem czego łatwo mu poświę- 
cać się pracy w „Nordmarku*. Posłowie. słowiań- 
scy głosowali podczas wyboru przeciw Kudlichowi, 
tak, iż z 24 głosujących otrzymał on 18 'głosów. 


Ze Świata. 


lublieusz Al. Swiętochowskiego w Warsza- 
wie. Program uroczystości jubileuszowej A. Swię- 
tochowskiego w Warszawie ustalony został w na- 
stępujący sposób: Dnia 10 października w 
sali techników o godzinie 8 wieczorem zebranie po- 
witalne dla uczestników zjazdu. Dnia 11 paź- 
dziernika posiedzenie sekcyi literackiej w wiel- 
kiej sali Filharmonii od godziny 2—6; odczytanie 
roferatów treści literackiej. W tejże sali o godz. 
8 wieczorem odczytanie adresów nadesłanych, jako 
wyraz hołdu dla Jubilata. 

Następnie przedstawienie sztuki A. Swiętochow- 
skiego: Aureli Wiszar. Dnia 12 październi- 
ka posiedzenie sekcyi społecznej w wielkiej sali 
Filharmonii od godziny 2—6; odczytanie referatów 
na temat kwestyj społecznych. 

Wieczorem o godzinie 8 w sali teatru Wielkie- 
go przedstawienie sztuki A. Swiętochowskiego: Aspa- 
zya. Dnia 13 października w sali techników 
o godzinie 6 wieczorem posiedzenie sekcyi szkol- 
nej; odczytanie referatów w kwestyach szkolnictwa 
ludowego; omawianie projekta wzorowej szkoły lu- 
dowej. Po zamknięciu posiedzenia sekcyi oświato- 
wej, w salonach gmachu techników wspólna uczia 
pożegnalna dla uczestników zjazdu, 

Z Warszawy. (Nicdoszłe zebranie polityczne. — 
Rawizya w Tow. wpisów szkolnych. — Teror szew- 
ski. — Pałac prymasowski na muzeum). 

— Wczoraj przed południem w jednej z sal w 
gmachu Stowarzyszenia Techników przy ul. Wło- 
dzimirskiej, miało się odbyć zebranie, na które 
przybyło 30 osób, zaproszonych przez kilku posłów 
do Dumy z Królestwa Polskiego, w celu naradze- 
nia się nad sprawami, dotyczącemi przyszłej ka- 
dencyi Dumy. Zaraz po rozpoczęciu narady, na salę 
wkroczyło dwóch komisarzy i jeden cywilny, któ- 
rzy naradę przerwali, domagając się przedstawienia 
legitymacyi obecnych. Śród tych było 6 posłów, 
których zaraz uwoiniono. U pozostałych zaś doko- 
nano rewizyi osobistej, poczem zrewidowano salę 
całą. 

Na miejscu też odbyło się przesłuchanie doraźne, 
które trwało do godziny 4 popołudniu. Gdy spraw- 
dzono tożsamość obecnych i spisano ich nazwiska, 
wszystkich uwolniono. Narady, rzecz prosta, nie 
odbyto. 

Równocześnie niemal przybyła policya na zebra- 
nie, Tow. wpisów szkolnych, w którem brali udzisi 
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delegaci kół warszawskich, Zabrano papiery i spi 
sano protokół Nie aresztowano nikogo. 

— Kronika teroru notuje znowu dwie krwawe 
rozprawy na tle zatargu ekonomicznego pomiędzy 
właścicielem zakładów szewskich a czeladnikami. 
Wczoraj o godz. 8 zrana `do zakładu szewskiego 
Antoniego Mincewicza przy ul. Ś-to Jerskiej wpa- 
dło kilka ludzi, którzy-dali da M. sześć strzałów, 
raniąc go trzema kulami, poczem zbiegli. Stan ra- 
nionego ciężki. W parę minut później podobnego 
napadu dokonano na Alekgandra Adamskiege, maj- 
stra szewskiego, przy ul. Mazowieckiej. Padł on 
ugodzony trzema kulami w głowę. Gdy żona Adam- 
skiego chciała zastąpić drogę napastnikom, dano i 
do niej parę strzałów. Adamski jest w agonii, stan 
jego żony jest bardzo ciężki. o > 

— Sprawa nabycia gmachu dla muzeum sztuk 
pięknych została rozwiązaną. Magistrat uznał za 
najodpowiedniejszy pałac prymasowski, będący obe- 
cnie w posiadaniu zarządu wojskowego. Wojskowość 
żąda zań 6.500.000 rb. Odnośne układy już wdro- 
żono. * 

Cholera w Warszawie. Pisma warszawskie do- 
noszą o sześciu nowych wypadkach cholery w 
Warszawie. Na ulicy Wiejskiej zachorowała wśród 
bardzo podejrzanych objawów. służąca Stanisława 
Wójcik. Na dworca kolei petersburskiej zachorował 
wśród silnych objawów cholerycznych mężczyzna 
26-cio letni, Zaj 

W domu nr 53 przy ulicy Grzybowskiej, 0 gu- 
dzinie ł2 w nocy, z soboty na niedzielę, Chil 
Benkowicz i żona jego Brandla zapadli na kurcze 
żołądka. Mieszkajacych tamże 11 osób, umieszczo- 
no w domu izolacyjnym. Przy ulicy Chmielnej nr 9, 
pracująca w litografii 20-letnia Władysława Mę- 
kowska zachorowała przy objawach podejrzanych. 
Wszystkich chorych , odwieziono do szpitala Św. 
Stanisława, w lokalach zaś przeprowadzono desin- 
fekcyę, 

Zbrojny napad na. pocztę. W uznpeźnieniu 
wczorajszych depesz o zbiojnym napadzie bandytów ' 
na pociąg pocztowy pod Wilnem, przynoszą depe- 
sze następujące szczegóły: Ubiegłej nocy na stacyi 
Bezdany dokonano napadu na pociąg pocztowy. — 
O godzinie 11 i pół w nocy wtarguęło na stacyę 
okcło 20 ludzi, którzy rzucili się na żandarma Í 
zranili go, poczem ubezwładnili służbę stacyjną 1 
wszystkich zamknęli w jednym z pokojów budynku 
stacyjnego. Gdy nadszedł pociąg pocztowy z War- 
szawy, rozległ się sygnał na trąbce, a jednocześnie 
usłyszano komendę, po której zaczęto rzucać bom- 
by i strzelać z rewolwerów do obrony wojskowej. 
wagonu pocztowego. Kilku żołnierzy upadło. Bomby 
i kulo uszkodziły wagon bagażowy, pocztowy i sy- 
pialny III klasy, Konduktorów bagażowych i po- 
cztyliona odprowadzono do budynku atacyjnego i 
zamknięto. Kilku z napastników weszło do wnętrza 
wagonu pocztowego i tu, trzymając lufę rewolweru 
przy skroniach urzędnika, rozkazał) mu odszukiwać 
listy pieniężne, według wykazu. Rabusie zabrali 
pieniądze, zainkasowane w kasach kolejowych, oraz 
znajdującą się w wagonie pocztowym gotówkę w 
sumie około 200.000 rb. 

Dokonawszy rabunku, napastnicy wsiedli do ocze- 
kujących na nich podwód, szybko odjechali i ukryl 
się w lesie, Napad trwał trzy kwadranse. 

Podróżni, przerażeni hukiem bomb i strzałami, 
pochowali się pod ławki, gdzie tylko było można, 
nie dając o sobie Żadnego znaku życia. Grobowe 
milczenie w pociągu panowało do chwili, gdy za-, 
częły się rozlegać przeciągłe świstki parowozu. Da- 
wał je pociąg kuryerski, który, nie widząc właści- 
wych sygnałów, zatrzymał się przed stacyą I za- 
czął alarmować. : 

Pociąg ów szedł z Petersburga. Na przeraźliwy 
gwizd, kilkakrotnie przez maszynistę podany, po 
ruszyło się na stacyi i zaczęto otrząsać sią z prze: 
rażenia. Doplero wówczas zdano sobie sprawę z prze- 
biegu napadu. 

Po dokonania rabunku napastnicy akryli się w 
pomroce nocnej, Na plancie znaleziono sześć po- 
cisków wybuchowych, branningi i niektóre przed- 
mioty, widocznie należące do napastników. Pocią- 
giem nadzwyczajnym przyjechali do Bezdan: gu- 
bernator wileński i władze żandarmeryjne, Zawe- 
zwano straż polieyjną i zarządzono poszukiwania 
przy pomocy włościan. Ranionych odesłano do Wilna, : 
śledztwo dokonywane jest pod kierunkiom przyby- 
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łego na miejsce prokuratora izby sądowej. Na 
stacyach najbliższych: Nowo-Wiłejka : i Wilno 


aresztowano kilku podejrzanych ludzi, 

0 katastrofie kolejowej w Berlinie donoszą 
jeszcze: Zderzenie pociągów nastąpiio o 2 po po- 
południa, wskutek zderzenia dwóch pociągów kolei 
nadziemnej — nie elektrycznej, jak począt- 
kowo głoszono, Powodem nieszczęścia była nieuwaga 
kierownika jednego z pociągów, który podobno nie 
słyszał sygnałn do zatrzymania pociągu. Zderzenie 
było straszne, a przyprawiło o Śmierć, o ila do- 
tychczas stwierdzono, 17 osób; rany zaś ciężkie 
lub lżejsze odnicsło 18 osób.. 

Zabici są: architekt Wendt, pani dr. Rosen- 
thal v. d. Leyen, kupiec Hugon Lówinsohn, knpiec 
Brunon Löwinsohn, stolarz Lange, ślusarz Kien- 
topf, woźnica Heinrich, kupiec Gatheim, kupiec 
Engel, stolarz Nikosch, pewien czyściciel okien, 
sprzedawaczka Hoheifel, sprzedawaczka Schneider” 
Eliza Gentes, sprzedawaczka Martens, ogrodniczk 
Blass i pewna kobieta niewiadomego dotąd nazw” 
ska — wszyscy z Berlina. 

Ranni są: architekt Bamburschke, kierownik po- 
ciągu Fink, panna Bade, czyściciel okien Greger, 
urzędnik kolejowy Gesellins, tapicer Schumann, 
ślusarz Linderman, fabrykant Dentschert, jego córka, 
nauczycielka Ródiger, dwie siostry Beck, krawczka 
Netzel, urzędnik kolejowy Klemm, panna Klöper, 
pani Bill i służący biurowy Wiebach — wszyscy 
z Berlina. i 

Wśród rannych jest wielu takich, których, zda- 
niem lekarzy, nie można utrzymać przy życiu. Jedni 
mają rozbite czaszki, inni odcięte nogi lub ręce. 

Wypadek ten wywarł w Beri nie przygnębiające 
wrażenie. Wszystko przemawia za tem, że Spowo* 
dowała gv lekkomyślność. Cesarz Wilhelm i cesa- 
rzowa za pośrednictwem prezydenta policyi kazali wy- 
razić współczucie tym, którzy postradali drogie sercu 
osoby. Wczoraj w południe minister kolejowy od- 
wiedził rannych w lazarecie i pocieszał ich z po- 
łecenia cesarza, 

Z kongresu prasy, Trzystu członków między» 
narodowego kongresu prasy udało się onegdaj na 
wycieczkę do Weimaru, zwiedzili groby książęca 
i złożyli na trumnach Goethego i Schillera i księ- 
cia Karola Augusta wawrzynowe wieńce. Potem 
odbył się przed katafalkami pochód hołdowniczy 
międzynarodowy, w czasie którego przemawiali de-. 
legaci poszczególnych narodowości w ojczystym ję- 
zyku. Po zwiedzeniu następnie domów Schillera 
i Goethego, udali się uczestnicy kongresu w dal- 
szą drogę do Frankfurtu n, Menem. 

Tołstoj wobec konferencyi pokojowej. Piszą 
nam z Berlina: Mimo bardzo obszernych spraw = 


Wszelkie przybory toaletowe, Grzebie- 
nie, szczotki do włosów, zębów, sukien 
i t, d, Specyalne środki na porost włosów i do 
wytępiania łupierzu. Wytyłti na prowincyę 2 razy dziennie. 


Wtorek, 29 Września 1908. 
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zdań z międzynarodowej parlamentarnej konferen | szonych, uosobienie auto-krytyki, chłoszczący spo: 
cyi pokojowej w Berlinie, dzienniki o jednym bar- | kojnym, pogodaym i refleksyjnym dowcipem ota- |dyona*, „Maryi“, „Grażyny*, „Wallenroda“, „Ta- 


dzo ciekawym i charakterystycznym szczegółe nie 
doniosły. Konferencya obradowała właśnie podczas 
jubileuszu Tołstoja i kilkku posłów zgłosiło wniosek 
o wysłanie telegramu gratulacyjnego do Tołstoja, 
tego wielkiego bojownika idei pokojowej. Wniosek 
ten wywołał wielkie zakłopotanie w pruskich kołach 
rządowych. Odesłano go do wydziału Zjazdu i po 
długich naradach wniosek odrzucono. W moty- 
wach uzasadniono uchwałę tem, że konferencya wy- 
syła telegramy tylko do monarchów. Tołstoj 
więc nie jest godnym takiego zaszczytu. 

Testament Sarasatego. Z Paryża telegrafują: 
Sarasate zostawił po sobie majątek, wynoszący o- 
krągło trzy miliony franków. — Dwie jego siostry 
otrzymały z tego po 1,250.000 franków, konser- 
watorya muzyczne w Paryżu i Madrycie po 100 
tysięcy franków, z ktorych odsetek mają być utwo: 
rzone dla piluych uczniów tych szkół dwie nagro- 
dy, jedna Sarasatego, druga Stradivariusa. Zbiory 
sztuki i meble ze swego mieszkanią oddał Sarasa- 
te swemu rodzinnemu miastu, Pampelana. - 

Dzienniki przynoszą ciągle jeszcze ciekawe szeze- 
góły z życiu Sarasatego. Pierwszy jego występ pu- 
bliczny odbył się wobec królowej hiszpańskiej, — 
Ojciec Pabla był przekonań silnie republikańskich 
i wcale się z niemi nie ukrywał; wkrótce więc ja- 
ko polityczny przestępca powędrował do więzienia, 
a żona i dziecko pozostały w zupełnej nędzy. Jeden 
ze znajomych żony uwięzionego poradził jej, aby 
udała się do Madrytu do króiowej, aby Pablo za- 
grał tam coś na swoich shrzypkach; to może coś 
pomódz, o grze bowient małego Pabla mówiono już 
szeroko. Matka usłuchała tej rady i wkrótce wraz 
z małym Pablem, trzymającym pod pachą swe skrzy- 
pki, stanęła przed królową, której zuchowaty Pablo 
odrazu się spodobał. Na polecenie monarchini mały 
Pabio począł grać, a w grze jego słychać było ko- 
lejno kiszpańskie pieśni ludowe, pieśni pasterskie 
i dźwięki kobz. Cała muzyka Hiszpanii przesunęła 
się w grze chłopca. Rozrzewniona grą monarchini 
„powiedziała mu wtedy: „Proś, o co chcesz“ — chło- 
piec na to odpowiedział: „Proszę o ułaskawienie 
ojca“ — eo się też stało. 

Zmarli: 

Ks. prof. dr. Karol Szczeklik umarł wczoraj 
w Tarnowie. 

, Józef Reabourg, starszy zarządzca podatkowy, 
"w DI roku życia umarł w Dynowie. 

Hs. Walenty Skimina, b. katecheta gimna- 
zyltm św. Jacka w Krakowie, b. proboszcz w Bo 
lechowicaci, zmarł onegdaj w Czatkowicach, prze- 
Żżywszy lat 71. 3 

Składki. Dla T, S, L. złożono w rocznicę smierci $, p. 
Ludomira Biechońskiego 10 K. 

Z kalendarza. We środę 30 września: Hieronima w. d. 
k. i Zofii wd.: we czwaitek 1 października: Remiginsza 
b. w. i Julii m.; w piątek 2 października: Aniołów 
Stróżów i Teofila m. 

Wschód słońca 30% wrześniu v godz. 5 m. 40, zachód o 
g.5m 21; dlugość dnia 11 gouzin min. 41. 

Z krakowskiego obserwatoryum. Dnia 28 września ter- 
> doszedł od 11*2 do 13-4 C.; — barometr podno- 
sil się, 

; Dnia 25 września o godz. 7 rano stan barometru 748-7 
nm., termometru 110 C.; wiatr północno-zachodni. 


Roperioar Teatru miejskiego w Krakowie. 

We środę: „Obłudnicy". 

We czwartek: „2 >= 2=5*, 

W piątek: „Mąż męczennik“, 

W sobotę: „Sposób na żony*, 

W niedzielę po południu: „Dom otwarty“; wieczór: 
„Sposób na żony”, 

W poniedziałek: „Car Sauuzwaniec*, 
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r pogrzeb hetmana òtkiewskiegs. 
Wstań prochu — porzuć purpurowe mary: 
patrzy na Ciebie niespokojny lud 
i łopocące pstają sztandary, 
tzy się nie spełni zmartwychwstania cud; 


czy zanim dom Twój kamieany zabiorą, 
aby go zanieść do mogilnych wrót, 

Ty się nie z.rwiesz znów, jak pod Cecorą, 
aby wyruszyć na bitewny trud; 


czy wśród szelestu szarf, wieńcowych liści, 
kiedy dzwon będzie w płacz ogromny bił, 
nagle się wielki ten Twój sen nie ziści, 
który się Tobie pod Cecorą śnił. 


I kiedy Ciebie Twój naród otoczy, 

ażeby wieków okazać Ci cześć, 

czy nie rozewrą się, prochu, Twe oczy, 
zanim Cię kędą znów w podziemiach grześć. 


Na rozesłane przed Tobą kobierce 
kiedy nklękną wodzowie i lud, 

czy po raz wtóry nie skona Ci serce, 
że tak na marne poszedł cały trud. 


Rwa się sztandary i serca łopocą, 

drży katafalku purpurowa tka... 

Wstań — przed narodu miłością i mocą 
Ty, urodzajna garści prochu, wstań... 


W Żółkwi, 29 września 1908. 
Józef Nawrocki, 
Z teatru. 
2=X2—5. Komedya w 4 aktach Gustawa Wieda. 
Przekład Wł Rabskiego. 


Autor sobotniej premiery, Gustaw Wied, jest je- 
dnym z najoryginalniejszy ch współczesnych pisarzy 
teatralnych. Jest to urodzony satyryk, który życie 
współczesne społeczeństwa duńskiego, jego obycza- 
jowość, jego obłudę, maluje w tak lekki, a tak sub- 
telny sposób. z takim cynicznym uśmiechem, że zda 
się prześlizgiwać tylko po brzeżkn życia. Przesuwa 
on przed oczyma naszem! cały cykl obrazów, scen, 
epizodów i sylwetek, które właściwie nie wiążą się 
z sobą, a jednak z mozaiki tej, szkicowanej z nie- 
zrównanym humorem, układa się kanwa obrazu nie- 
zmiernie interesująca, bardzo wyrazista i świad- 
cząca zarówno o niepospolitym talencie obserwatora, 
jak i o jego ogromnej werwie satyryczne). Twór- 
czość Wieda nazwał ktoś skandalem literackim, 
oczyszczającym atmosferę. Określenie to niewątpli- 
wie idzie za daleko. Jest on optymistą satyrykiem, 
Jego pogodny uśmiech krasi każdy piętnowany prze- 
zeń skandal obyczajowy i moralny — a W końcu 
EE także kompromisowi, który on zawiera 
jako społecznik, z rzeczywistością Życia, z utylita- 


grób z, jako pobudką i regulatorem Judzkich 
działań. 
Satyra Wieda, 


wzorowana na stosunkach duń- 


NOWA REFORMA. 


czające go stosunki i ludzi, których los rzuca na |densza*, „Faraona“, „Quo vadis“ i „Balladyny“. 


jego drogę, Abel, którego postać ma być portretem | Dla czytelnika czeskiego, nie mniej też dla pol- 


samego autora — ostatecznie okazuje się najmar: | skiego, iteresującą jest bibliografia przekładów polsko- 
niejszym opcortunistą życiowym, filistrem, który za | czeskich. Tymsamym sposobem przedstawiano pi- 
łyżkę soczewicy sprzedaje swe zasady i niezale: | śmiennictwo innych narodów, przyczem zauważyć 
żność ducha. Reprezentant postępowych zasad długo | należy, że autor czeski przecież słusznie omawia 
walczy z sobą, ale ostatecznie przekonany przez |w osobnym rozdziale literaturę słowacką, w jednem 
żonę, tę samą żonę, dla której wielkie pranie było | zaś przedstawieniu złączył piśmiennictwo Serbów 


streszczeniem arcydzieł naszych: „Wiesława“, „Iry- 


ideałem życia i którą z tego powodu porzucił — 
sprzedaje się konserwatystom i obejmuje redakcyę 
Cynizm satyryczny Wieda 


zachowawczego organu. 
zdobywa tu zdumiewający rekord. 


Na tle dziejów tego Abla występuje cała gale- 


rya figur z przedziwną szkicowanych trafnością. 
Oto pierwsza para czeigodny radca ministerynm, 
Tomasz Haman i jego małżonka, rodzice żony Abla. 
Biurokrata z krwi i kości konserwatystą skrajny 
płynący z prądem i dlatego w chwili, gdy u steru 
rządu staje ministeryum liberalne, zmieniający się 
w skrajnego liberała. Oto moralista malarz Konik 
¿cudnie dopełniający się ze swą wesołą Żoneczką. 
oto kokota Ottełla Lustig, z płaczem żegnająca 
Abla, gdy ją tenże wypędza, pochwyconą na schadzce 
z innym. I tak dalej i dalej snuje się długi pochód 
figur w kalejodoskopowej charakterystyce. Zdawa- 
łoby się. że w sztuce tak zakrojonej, tak Świetnie 
ironią zaprawionej, szkieletem być musi pewne idco- 
we pogłębienie. Gdzież tam! Autor ironizuje w kon- 
kiuzyi swe własne dzieło, którego premissy, zgo- 
dnie z założeniem, prowadzą do dowodu, że 2>X2==5. 

I to właśnie założenie, z takim humorem rzuco- 
ne, sprawia, że satyryczna komedya Wieda może 
obywadesię tak wątłą akeyą, jak ta, którą w tej 
sztuce spotykamy. Widz jest tak oplątany mister- 
nym wywodem autora, że zapomina o prawidłach 
warunkujących akcyę sceniczną, a śledzi z zado- 
woleniem misterną budowę utworu. Wied okazuje 
się tu godnym współzawodnikiem Oskara Wildego 
i Dernarda Shawa. 

Satyra Wieda, dzięki charakterystyce typów, 
daje pole do gry bardzo rozległe. Jeżeli scena na- 
szą nie opanowała zadania tego w pełni, to przy- 
czyna tego leży niewątpliwie w krótkości czasu, 
jakim reżyserya rozporządza przy systemie co ty- 
godniowych nowości. Nie mniej jednak zwróciły 
uwagę chwalebne usiłowania kilku wykonawców. 
którzy z szczerem przejęciem wcielili się w świat 
satyry Wieda. Talent p. Leszczyńskiego, kro- 
czący zwolna, ale stale, po linii rozwoju, zaznaczył 
się nowemi błyskami pomysłowości w trafnych szcze- 
gółach charakterystyki Pawła Abla, w której arty- 
sta, zgodnie z intencyą autora, dobrze uwydatnił 
podkład zgrzytliwej ironii P. Arkawin, jako żo- 
na Abla, trafiła we właściwy ton roli i podkreśliła 
dobrze jej bierność i filisterstwo, Rola Fryderyka 
dała p. Bończy sposobność do rozwinięcia no- 
wych rysów pomysłowości w opracowaniu niezde- 
cydowanego typu młodzieńca, idącego w Życiu u- 
tartym szlakiem inercyi i oportunizmu. Z pozosta- 
łych sił wydatniej zarysowały się plastyczne po- 
stacie drugoplanowe komedyi w grze pp.: Mielni- 
ckiego, Węgrzyna M., Szymborskiego, pań: Sulim;y, 
Krysińskiej, Jutkiewicz, Górskiej i Łazarawicz. — 
Obiecującą siłą okazała się w roli wdowy Truelsen 
nowo pozyskana p. Czarnecka, W. Pr. 
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> Szkoła gospodyń wiejskich w Albigowej. 
Z dniem 1 listopada br. rozpoczyna się kurs sze- 
ściomiesięczny w powiatowej szkole gospodyń wiej. 
skich w Albigowej obok Łańcuta, w której dzie- 


wczęta, córki gospodarzy, kształcić się będą wej, 


wszystkich gałęziach gospodarstwa domowego. Po- 
dania należy wnosić do 20 października br. do wy- 
działu powiatowego w Łańcucie. Warunki przyjęcia: 
a) rozpoczęty 16 rok życia, b) ukończenie szkoły 
ladowej, c) pozamiejscowe kandydatki maszą bić 
umieszczone w internacie. istniejącym przy szkole, 
w którym utrzymanie obliczone jest na 24 kor. 
miesięcznie, d) ubogie kandydatki, jeśli cheą być 
przyjęte na koszt powiatu, muszą przedłożyć świa- 
dectwo ubóstwa. 

Z miejskiej centralnej targowicy na bydło w Krakowie, 
Kraków, 29 września. Na dzisiejszy targ spędzono bydła 
rogatego 48, cieląt 164, owiec i kóz 11. nierogacizny 
271; razem 49-4 zwierząt. Fřłəcono za jeden cetnar ms- 
tryczny żywej wagi: puhaje od 4t*— do 50—, woły 
i4'— do 65*—, krowy od —'— do —'—, jałownik od 
—'— do 412'-—, cielęta od 50*— do 80:—, nierogaciznę 
tuczną od —'— do CQ—'—; bitej wagi: nierogaciznę od 
132:— do 144'-, Z zakupionych ma oko płacono za 
sztukę: woły z paszy od 130— do 250:—. krowy od 
100— do 120*—, buhaje i jałówki od 60*— do 135 —, cie- 
lẹta od 50*— do 56:—, owce i kozy od 16— do 26—, 
buhaje 200:— do 220. d 

Ze spędzonych na targ zwierząt sprzedano: na miejsco- 
wą konsumcyę 459 sztuk, na konsumceye innych gmin 
kraju 85, na ekspori za granice kraju bydła rogatego 
—. na eksport za granicę kraju nierogacizny —, 

Ceny powyższe obliczono bez opaty akcyzowej, 

Budapeszt, 29 września. Pszenica na październik 1156 
do 11:57: przeniea na kwiecień 11:85 do 11'86; żyto na 
październik 934 do 935; żyto na kwiecień od 9'76 do 
917; owies na paździeruik od 8:01 do 8:02; owies na 
kwiecień od 8'89 do 8'40; kukurudza na wrzesień 8-39 
do 840; kukurudza na maj 737 do 7'38. Wszystko za 
50 kg. 

Oferty mierne, chęć kupna mierna, usposobienie silne; 
pogoda piękna. 


iadowaści naukowe, artystyczne i literackie 


— Paweł Modest. „Prehłedy dejin literatur 
slovanskych*.. W Pradze czeskiej 1009. Cena 
5 koron. 

Zasłużoną sławą cieszy się w szkolnictwie cze- 
skiem „Urbankova Biblioteka paedagogicka*. Czego 
tylko nauczyciel szkoły ludowej i średniej w za- 
kresie nauczania potrzebnje, wszystko znajdzie w 
222 tomach tej biblioteki. Książka w tem wyda- 
wnietwie najnowsza (ur. 223) ma zadość uczynić 
pragnieniom tych, co w dobie hasła „wzajemności 
słowiańskiej" chcą zapoznać się z piśmiennictwami 
narodów pobratymczych. Potrzebę takiego podrę- 
cznika odczuwano w Czechach i odczuwa się także 
u nas. Dzieło Pypina i Spasowicza jest za stare, 
książeczka zaś Karaska (Slavische Litteraturgeschi- 
chta) jest za mała i niemiecka. 

Książka Modesta nie jest oryginalną i samo- 
dzielną: pracą, ale też nią być nio chce. Autor 
oparł się na większych obrazach piśmiennictw sło- 
wiańskich i z nich zaczerpnął hojną dłonią wątku 
do swego podręcznika. Dział polski ma dwa źródła: 
A. Briicknera „Dzieje literatury polskiej“ w prze- 
kładzio Borivoja Prusika i książkę Feldmana. Do 
pomocy użył nadto licznych monografij pisarzy pol- 


skiej ojczyzny pisarza, ma jednak ton i nastrój szer- | skich, w które obfitują czeskie pisma peryody- 


szy i agitacyjny, niesie 


wia zwierciadło ogólne ludzkim ułomnościom — po- 


prawdy gorzkie i podsta- | czne. 


„Przegiąd* literatury polskiej zajmuje co dą 


mimo że wesoła auto-ironia autora pokrywa w niej | ilości stronic pośrednie miejsce między rosyjską (47) 


lka ideowość. 
Oto bohater sztuki, Paweł Abel, literat — dusza 
< R pozór szlachetna i prawa o zasadach niewzru- 


a czeską (45) na stronach 68—114. W sześciu 
rozdziałach miał autor jasne światło na główne 
przejawy myśli polskiej, przegląd zaś ten nznpełnił 


Fabryczny skład lalek i zabawe 


i Chorwatów, Podnieść tutaj należy, że sądy autora 
o pisarzach i dziełach polskich są sprawiedliwe. 
a stąd wnosić można, że i literatury inne w nale- 
żytem znajdziemy oświetleniu. 

Wrażenie ogólne książka czyni bardzo sympa- 
tyczne. Jest też naprawdę najlepszym dotąd pod- 
ręcznikiem dla słowianofilów. mg. 


B. Gabryelska, Krzysztofory, 
Kraków. Wynajmuje i sprzedaje pierw- 
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmo- 
nie i pianole za gotówkę lub na spłaty nawet 
dwudziestomiesięczne. Instrumenty używane od 
cen najniższych. 
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Krorika Iwowska. 
Lwów, 29 września. 

Wiec antialkohoiiczny we Lwowie. Dnia 11-go 
października odbędzie się we Lwowie wiec, który 
ma w czasie obradującego Sejmu zamanifestować, 
jak bardzo naszemn społeczeństwu leży na sercu 
walka z jednym z największych wrogów naszego 
kraju, tj. pijaństwem powodującem tyle klęsk ma- 
teryalnych i moralnych, tyle zbrodni i nędzy. Za- 
daniem wiecu będzie domagać się od naszego Sej- 
mu krajowego uchwalenia ustawy, któraby bez- 
względnie wystąpiła do walki z ałkoholizmem, tak 
po miastach. jak i po wsiach. Do ustalenia pro- 
gramu wiecu i zoryentowania się, czy akcya budzi 
zainteresowanie, komnnikat wzywa wszystkie pol- 
skie stronnictwa polityczne i instytucye humanitarne, 
zuwoduwe, hygieniczne i naukowe we Lwowie, aby 
najpóźniej do 30 bm. nadesłały na ręce Wiktora 
Osicckiego (ul. Dąbrowskiego 1. 4) nazwiska tych 
osób, które mają je na wiecu reprezentować i zło 
żyć oświadczenia solidaryzujące się z akcyą. Na- 
zwiska tych osób podane będą na afiszach zwoła- 
jących wiec. Za komitet: Wiktor Osiecki, I zast. 
przew, z ramienia T. S. Ł.; dr Jan Dylewski, 
przewodniczący z ramienia I. O. S.: Maryan Prze- 
strzelski, II zast. przew. z ramienia „Eleuteryi”: 
Tad. Michciński, sekretarz. 

Gimnazyum realne we Lwowie. Istniejące od 
lat trzech męskie gimnazyum prywatne (przy ul.- 
Pańskiej L 9) otwiera pierwszą klasę gimnazyum 
realnego. Wobec przepełnienia w lwowskich szko- 
łach wyróżnia się zakład ten, prowadzony przez 
prof. dra Łuczakowskiego, małą ilością uczni (po 
15 w Ii II kl.) z których wszyscy przechodzą 
do klas wyższych. Gimnazyam urządzone jest we- 
dług najnowszych wymagań hygieny, a młodzież 
otacza się tam nieustanną opieką. Starszym nau- 
czycielom dotrzymują kroku młodzi aplikanci do to. 
warzystwa młodzieży, odbywania przechadzek i zwie- 
dzania muzeów. Dla ćwiczeń gimnastycznych i za- 
baw ruchowych jest osobny ogród. 

Repertoar teatru lwowskiego. 

We środę: 2 x< 2=5*, 

We czwartek: „Bal maskowy“. 

W pibes „o oOZ=M 

W sobote po poładnin: „Złota czaszka“; wieczór: „We- 
soła wiłówka*. "Walk 


ĝi administracygi „À. Reformy". 


Celem uregulowania nakładu, prosimy o m o- 
żłiwie najwcześniejsze nadesłanie pre- 
numeraty. 

Od-18_grudnia 1906 r. wychodzi „Nowa Re- 
forma* 


dwa razy dziennie. 

Pomimo znacznie zwiększonych z tego powo- 
du kosztów wydawnictwa, pierwotna cena pre- 
numeraty 

nie została podwyższoną 
Szczegóły prenumeraty w nagłówku dziennika, 
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pay MMRAŃSKIE, 

(Telegramy „N. Reformy“ z dnia 29 września.) 
Postrascky wejcnno, 

Salonika. Minister wojny polecił marszałkowi 
wojskowemu wydanie odpowiednich zarządzeń, 
aby ewentualna mobilizacya trzecie- 
go korpusu armii była możliwą w 
przeciągu 2t godzin. 


G niezawisłość Bsłyaryl. 

Sofia. W 27 miastach bułgarskich odbyły się 
wczoraj zgromadzenia, maniiestujące żądanie 
niczawisłości Bułgaryi Z Burgas wy- 
słano pociąg z lokomotywą z napisem: „Ferdy- 
nand ł.* Nad lokomotywą powiewał sztandar 
z napisem: „Naprzód, książę, teraz ty masz 
glos“! 

Petersburg. „N. Wremia* zarzuca dyploma- 
cyi rosyjskiej krótkowidztwo; dyplomacya 
nie widzi zbliżających się wypadków na 
Bałkanie. Dążności skierowane ku ogłosze- 
nia niezawisłości Bułgaryi idą równo- 
legle z akcyą Austro-Węgier o aneksyę Bo- 
śni 


O koieja oryentalce. 


Wiedeń. W kołach dyplomatycznych uważają 
za prawdopodobne rozwiązanie konfliktu w spra: 
wie kolei oryentalnych w ten sposób, że koleje 
oryentalne powinny być dobrowolnie sprze- 
dane rządowi bułgarskiemu. 

Londyn. „Biuro Rentera* donosi, że rząd an- 
gielski doniósł rządowi bułgarskiemu, iż jest 
zdania, że dalsze obsadzenie kolei oryentalnej 
przez Bułgaryę nie da się usprawiedli- 


wić. 


Ferdynand wobec Anglii. 
Londyn. Z powodu ostrych artykułów prasy 
angielskiej przeciw Bulgaryi, wizyta ks. Fer- 
dynanda w Anglii została odreczo- 
ną do jesieni. 


Anglia a Turcya. 


Londyn. Rząd angielski popiera bardzo usilnie 
Turcyę w jej zatargu z Bułgaryą. Ambasador 
turecki konferuje ciągle z angielskim ministrem 
Spraw zagranicznych. Prasa angielska bez ró- 


dla dzieci 
Plac Maryacki 
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żnicy stronnictw staje po stronie Turcyi i ostrojsablanca, wyrażają po większej części prze 


występuje przeciw Bułgaryi, za którą stoją 
Austro-Węgry. Protest posła austro-wegierskiego 
w Sofii w sprawie zajęcia przez Bułgaryę kolei 
rumelijskiej, nazywa prasa angielska prostą 


farsą. 
Zatary bnłgarsko-turecki. 


Berlin. „Tageblatt“ donosi z Konstantyno- 
pola, że minister robót publicznych wyraził 
przekonanie, iż sprawa kolei rumelijskiej bę- 
dzie w najkrótszym czasie załatwioną. O sprze- 
daży jej jednak nie może być mowy. Bułgarya 
musi najpierw ustąpić z zajętego stanowiska, 
a potem dopiero będzie można prowadzić dal- 
sze pertraktacye. 


Telefoniczne telegraficzne 
wiadomosci „Nowej Reformy“ 


2 dnia 29 września. 


Cholera w Leodyum. 


Paryż. Z Leodyum donoszą do „Petit Pa- 
risien“. że przybyła tam z Warszawy pė- 
,wna młoda Francuzka, która zachorowała na 
cholerę. Dworzec kolejowy i pociąg desinfekcyo- 
nowano. 


Strzały na Ringstrasse. 


Wiedeń. Dzisiaj rano na Ringstrasse na- 
przeciw parlamentu dał jakiś nieznajomy kil- 
ka strzałów rewolwerowych do prze- 
chodzących tamtędy kobiet, od których pewna 
guwernantka nazwiskiem Titz odniosła lekką 
ranę. Sprawca aresztowany, zeznał na przesłu- 
chaniu co następuje: Nazywa się Józef Cw i- 
kliński l. 25, z zawodu ślusarz, od 2 miesię- 
cy pozbawiony pracy. Ojciec jego maszynista, 
zmarł przed 12 laty, matka miała posiadłość 
na Grzegórzkach w Krakowie, którą 
sprzedała za 3000 kor. Część z tych pieniędzy, 
na niego przypadającą, zadeponowano w sądzie, 
skąd ich nie podjął. Strzelał do kobiet dlatego, 
ponieważ kobiety uważa za sprawczynie swego 
nieszczęścia. (wiklińskiego oddano pod obser- 
wacyę psychiatryczną”» ~ 


Reorganizacya kolejowa. 


Liberzec. Minister kolei Derschatta za- 
kończył tu wczoraj swoją podróż po Czechach 
północnych. Na bankiecie wydanym ma jego 
cześć, podniósł minister konieczność reorga- 
nizacyi administracyi kolei państwo- 
wych. Dotyczące studya już się odbywają. Da- 
lej nznał minister konieczność utworzenia no- 
wej dyrekcyi kolejowej w Czechach, 
przyczem wskazał na to, że Tiberzec wydaje 
mu się bardzo odpowiednim na siedzi- 
bę takiej dyrekcyi dla Czech północ- 
nych. Także reforma taryfy nie może być na- 
dal odwlekaną i minister zamierza tę sprawę 
uregulować w porozumieniu z zastępcami prze- 
mysłnu i handlu. 


Cesarz wobec reiormy wyborczej 
na Węgrzech. ` 


Budapeszt. Jeden z dzienników tutejszych 
donosi, że cesarz poznawszy Andrassyego pro- 
jekt reformy wyborczej miał się wyrazić: „Gło- 
sowanie jest za mało powszechnem i za mało 
tajnem. Oni chcą mnie wypróbować. Ale ja 
jeszcze ostatniego słowa nie powiedziałem“. 
Zwracało także powszechną uwagę, że na przy- 
jęciu w zamku królewskim, cesarz wyróżniał 
szczególniej polityków należących do partyi 
liberalnej. 


Reforma wyborcza a oświata ludową 
ma Węgrzech. 

"Budapeszt. Ze względu na to, że rządowy 
projekt reformy wyborczej zacieśnia prawa wy- 
borcze analfabetów, postanowHa węgierska par- 
tya ludowa urządzić jak najwięcej bezpłat- 
nychkursów dlaanalfabetów. To samo 
zamierza uczynić także partya niezawisłości. 


Przed sesyą delegacyj. 


Budapeszt. Poseł Barabasz, desygnowany 
na wiceprezydenta delegacyi węgierskiej, oświad- 
czył że mowa tronowa wygłoszoną będzie 
9 października i zawierać będzie ważne enun- 
cyacye o kwestyi wschodniej. Nastąpi potem 
8-dniowa panza w sesyi parlamentarnej na stu- 
dya nad przedłożeniami rządowemi. Zdaniem 
Barabasza przebieg obrad delegacyjnych po- 
winien być gładkim, jeżeli delegacya nie 
wystąpi znowu z projektem podwyższenia kon- 
tyngentu rekruta. 


Wizyta cesarska. 
Berlin. Cesarz Wilhelm w przyszłym tygo- 
dniu wybiera się do hr. Zeppelina z wi- 
zytą. 


Cholera w Petersburgu. 


Petersburg. Mimo, że liczba wypadków 
cholery się zmniejsza, wzburzenie ludno- 
ści z powodu zarządzeń anticholerycznych trwa 
dalej. Artystka teatru Nesterowa, która w 
sobotę zobaczywszy padłego na ulicy chorego 
na cholere, oblała się karbolem, omal nie zo- 
stała ziynchowaną przez publicz- 
ność. 


Izwelski we Wioszech. 

Rzym. „Giornale d'Italia“ donosi, że rosyjski 
minister spraw zagranicznych Izwolskij, be- 
dąc u króla na audyencyi, wręczy mu pismo 
odręczne cara, w którem ten zapowiada 
rychłe swe przybycie do Włoch. 


Wymiana not. 


Rzym. Aj. Stelaniego ogłasza dosłowne brzmie- 
nie noty, wręczonej francuskiemu i hiszpańskie- 
mu zastępey przez rząd włoski w dniu 26 bm. 
w sprawie Maroka. W nocie tej przyłącza 
się rząd włoski w zupełności do stanowiska 
rządu francuskiego i hiszpańskiego i podnosi, 
że należy sobie życzyć, aby wobec Maroka 
zaakcentowano solidarność i zupełne porozumie- 
nia wszystkich mocarstw. : 


Katastrofa balonowa. 
Paryż. Z Durban donoszą, że widziano tam 


dość wielki balon, który nagle się zapalił 
i spadł. Resztek balonu dotąd nie znaleziono. 


Zajście w Casablanca, 


„Paryż. Dzienniki, omawiając zajście w Œa- 


konanie, że sprawa będzie w sposób pokojowy 
załatwioną. Kilka dzienników atakuje bardzo 
ostro konsula niemieckiego w Casablanca i wy- 
stępuje także przeciw stanowisku rządu nie- 
mieckiego w tej sprawie. 


Rekord W. Wrighta. s 


Le Mans. Wilbur Wright ubiegał się wczoraj 
o nagrodę. wyznaczoną przez komisyę dla że- 
glugi nadpowietrznej i przebył na swym aero- 
planie 48 kilometrów i 120 metrów w prze- 
ciągu 1 godziny 7 minut 11 sekund i 
pobił w ten sposób poprzedni swój własny re- 
kord, eo do chyżości o 9 kilometrów, zaś co do 
czasu 0 13 minut. Wieczorem odbył Wright 
dwa wzloty w towarzystwie towarzysza, któ- 
rego wziął ze sobą. Ów towarzysz Wrighta o0- 
powiada, ża podczas całej jazdy czuł się bardzo 
pewnym. e 


Wycieczka grecka. 

Ateny. 1100 Ateńczyków, w tem wielu depu- 
towanych, oficerów, sędziów, dziennikarzy i kup- 
ców, udaje się do Konstantynopoła 
gdzie komitet młodoturecki przygotowuje dla 
nich serdeczne przyjęcie. 


Walka z Kurdami, 


Konstantynopol. Jak dzienniki tureckie do- 
noszą, szef Kurdów Ibrahim-pasza po trzy 
godzinnej walce rozpoczął ucieczkę. Woj- 
ska tureckie ścigaja go. 


Kongres w sprawie gruźlicy. 

Waszyngton. (Niemieckie atlantyckie Tow. 
Kablowe). Międzynarodowy kongres w spra- 
wie gruźlicy został tu otwarty. Jednym 
z trzech prezydentów honorowych wybrano pro- 
fesora Kocha. Kongres zgotował owacyę pro- 
fesorowi Kochowi. Prof. Koch odpowiedział imie- 
niem delegatów niemieckich na mowę powitalną, 
wygłoszoną przez sekretarza urzędu skarbowego 
Corteliou. 


Magdeburg. Tajny radca rosyjski Schwa- 
nenbach nmarł tu nagle w przejeździe. 


Prognoza dla Galicyi zachodniej. (Telef. infor- 
macya centr. Biura meteor. w Wiednia): 

Miejscami pochmnrno, mierne wiatry, chłodno, 
miejscami mgła poranna, pochmurno. ac 

Galicya wschodnia: Przeważnie pogodnie, 
chłodno. 7 P 
[| 


<-> 


Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
Michał Koa10opińskKi. 
SERI ESE DEEE EEC = ESEE 


NABESŁANE. 
(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 
redakcyi) ! 


— Chorzy z urojenin, 


Chodzą pośród nas tysiące iudzi z pochyloną 
głową, bladem obliczem, drżącem ciałem, którzy 
nie wiedzą. co im właściwie brakuje. Praktycz- 
ny lekarz znajduje zaraz źródło tych niezawo- 
dnych oznak. 90 procent tych chorych z uroje- 
nia ma osłabione nerwy, niedokrwistość i zbo- 
czenie w trawieniu. Przeciw tym dolegliwościom 
jest tylko jeden niezawodny środek, a jest nim 
Ferrotnanganina. Srodek ten działa osobliwie, 
że ustrojowi daje nową zdrową krew, powiększa 
ilość ciałek krwi, ożywia każdą cząstkę orga- 
nizmu, a przez to przywraca należyte trawienie, 
z drugiej zaś strony osłabione i podrażnione 
nerwy wzmacnia i uspokaja. 

Dlatego też wszyscy niedokrwiści i nerwowi 
i wogóle ludzie osłabieni zażywają z zupełnem 
zaufaniem Ferromanganinę — która wzbogaca 
krew. 

Cena 350 kor. Przy kupnie uważać zawsze 
na nazwę: „Nerromanganiu* i nie przyjmować 
żadnych innych przetworów. - 

Ferromanganinę ma prawie każda apteka, a 
niezawodnie apteka pod złotym słoniem, apteka 
pod tygrysem i apteka pod iwem w Krakowie. 
Hurtowny skład: Jos. von Tórek, Königstr 
12, Budapest. ` 4854 1 1 


MYDŁA przetius3czone toaleioge 


(w cenie począwszy od 60 hal.) 
oraz 4585 12 15 


Philodermine 


MALIKOOSKIEGO. 


Cena 70 h.) idealnie usuwają 
szorstkość skóry i zapobiegaja pękaniu. 


Dnia 22 października odbędzie się ciąynienie 
nadzwyczajnej loteryi jubileuszowej na cele do- 
broczynne obrony krajowej i żandarmeryi., — 
Przypada na nią 17.984 wygranych w sumie 
513.160 koron. Los kosztuje 4 kor. 275 1 16 


Giełda. 
Wiedeń, 29 września. (Tel. „N. Ref.*). Zamknięcie o g.3, 
Akcye: 
austr. Zakł, kredyt. 647 so | Oblig. węg. indemn, 92 80 
węg. n „749 50 | Renta majowa .-, 96 00 
Anglobanku «296 50| Austr. Renta kor. „ 96 10 
Unioubanka . . .547 45) Wer. p  « BBI6 
Laenderbanku . .440 25|56 1. Listy T. kr. z. 93 30 
Bankvercina . 517 50 | 4°/, Listy Banku hip. 93 80 
Bodeneredit « 1070 — | 4*/49/0 „ 5 „ 58 60 
Gal. Banku hipo. . — —|5% » s „ MOR 
Koiei państw. . .695 50|4% „ „ kraj, 93 75 
„ południowej .124 50)4'/, p " „ 100 05 
Elbeihal . .45] —|40%, Gal. Obl. prop. 97 90 
„ północnej „ „5110— |49/, Gal. poż. kr.1893 94 70 
„ Czerniow. „ „554 —|40%, Poż. m. Lwowa $8 50 
Alpinv . . . « „669 50| Losy turecie „ . » 184 25 
Rima Muranyi „ e563 —|Marki e « „ e „117 43 
Prag. Tow. żel. , .2651— Ruble . . s „ „251 75 


Fabrski broni > .3567 — | Rosyjska pożyczka . 96 85 
Tureckie tytoniowe . 396 — 


Gal. Tow. kop. n + 593 


Dsposobienie: Pa słabem otwarcin tondencra wzmo. 
eniona z powodu lepszych obrotów w kredytach. 


Pay grach i zabawa, pzy datach à zapisac 
pamiętajmy 
0733 


*rzystwie „SZKóły ludowej" 


największy wybór lalek — gier towarzyskich = 


wózków dla lalek — koni na biegunach etc. 


Nr. 447. 


Guwernantka 


1, seminarz,, bez muzyki, przygotowująca 
Szkół wydz., szuka zaraz posady. Zgłoszenia 
Pod „Guwernantka” poste rest. Kraków. 

5160 2 3 k 


Wielki gramofon 


a teba kwiatową. koncertowym membranem, 

skazy, za oe się ręczy, prawie mowy, nie- 
zwykle głóśna reprodukcya — z powoda śmierci 
właściciela jest do sprzedania za 36 Koron 
z wszystkiemi przynależytościami. Kosztował? 
M6 kor. Może być przesłany tylko za zaliczką. 

szeńla w języku niemieckim. — Pinkus, 

Tedeń, il., Taborstr. 22. 4481 10 10 


Przygotowuje 


do egzaminu wydziałowego (Grupa I), kwaii- 
fikacyjnego, matury seminaryalnej, wstępnego 
b wyja do wyższego gimnazyum, do nauczy» 
lelskiego seminaryum, do szkół średnich, do 


ałożenia egzaminu ze szkół wydziatowych mę- 
skich i żeńskich i z V klasy wydziałowej, — 
Uczę osobno języka niemieckiego, francuskiego, 
ruskiego, literatury polskiej, niemieckiej i ra- 
skiej. Mogę nrządzić lekcye zbiorowe i we wie- 
czormej porze. Ceny przystępne. Nauka grun- 
towna. Rezultaty pewne. Zgłoszenia: „Nauka 
I Praca 125“ poste rest. Kraków. 5149 4 10 


Zmiana lokalu. 
Fabryka stor i żaluzyi 


Oładystion Podziojatra 


zostałe przeniesioną z ul. Zwierzynieckiej L. 8 
śo Dębnik, uh Kościuszki L, 15, I p., naprzeciw 
kapliczki. — Dla lepszej dogodności P. T. Pu- 
bliczności przyjmuje zamówienia Reim i Ska. 
4418 12 13 |Z poważaniem W. Pędziwiatr. 
Cenniki na żądanie gratis i franco. 


Ostrzeżenie. 


Uprasza się P. T. Publiczność, aby 
przy zakupnie najlepszego prawdziwego 
chleba morawskiego zważała na znak 
ochronny dziurkowany „F. S.“ (jasny) 

lub napis „Strnat* (ciemny). 


Zastępstwo na Kraków i Galicyę 


Juliusz Spira 


ul. Koletek 4, Tel. 140. 5101 6 8 


przestrogi!!! 


Wszystkie dotych- 
czasowe kremy i 
pasty do zębów 
(Kalodonty, Odole i t. p.) zawierają mydło, które 
rezkładając się na kwasy tłuszczowe, niszczą 
emalię zębów, zamiast ją konserwować. 


Jedynie 


f TLENOL” Krem do zębów | 


prof. Dra N. Cybulskiego z. fabryk! Tlen, 
nie zawiera mydła 


nie niszczy więc zębów, a czyści je doskonale, 
nadaje im białość, wzmacnia dziąsła, orzeźwia 
jamę nstną i czyni oddech przyjemnym Kto 
szanuje we zęby, używać będzie Kremu „TLE- 
NOL“, Cena za tubkę 60 groszy. 


Tm mó drm? 


Prof. Dra N. Cybulskiego 


desyniekuje i odświeża jamę ustną i gardziel 
eraz zapobiega bólom zębów, niszcząc zarodniki 
fermentacyjne jakie zwykie rozmnażają się w 
jamie ustnej z pozostałości pokarmów. Cena 
i K 60 gr. i 1 K za flakon. 


Em 


Prof. Dra N. Cybulskiego 


dzięki subtelnej miałkości składników czyści 
zęby, nie ścierając z nich emalii, jednocześnie 
desynfekuje jamę ustną, Cena za pudełko 70 gr. 


Przetwory „TLENOL* prof, Dra N. Cybulskie- 


| Fabryki „TLEN“ | 


tylko z firmą 
334 14 0 
Bo nabycia wszędzie. 


Cenniki 1 prospekty framoo i gratis. 


Konkurs. 


Zmierzchność gminna w Ludwinowie 
rozpisuje niniejszem konkurs na posa- 
ie policyanta gminnego z roczną 
płacą 600 koron i umundurowaniem. 

Posada ta bedzie od 1 listopada 1908 
obsadzona prowizorycznie. 

Mający chęć objąć tę posadę ma 
wnieść udokumentowane podanie do 
10 października 1908 r. do biura 
urzędu gminnego w Ludwinowie. 

Blo8 3 8 Zwierzchność gminna. 


EKSTRAKT ORZECHOWY | 


do farbowania siwych Włosów 


wynalazka Juliana Józefowicza, 
perfumera. 
Jest to najlepsza roślinna farba, którą 
można w przeciągu 10 minut ufarbować 
posiwiałe włosy na kolor czarny, bru- 
natny, szary i blond. 4 
W Krakowie. u Reima i Spółka, Rynek 
gł. Linia A-B., J. Hanaka i Spół, dro- 
guerym, Szewska, Fr. Zopotha, drogue- 
rya, Sienna oraz w innych drogueryach. 
Cena flakonu 3 korony, flakoniki 
próbne Kor. 1-20. 4961 3 11 
Przesyłka i główny skład: 
w Warszawie, ul. Nowa Senatorska L. 2. 


Paski damskie, Torebk 


i ręczne, Pledy or. ang. Peleryny nieprzemakalne, 
jak Kufry, walizy, torby, necesery i t. p. monmi Anastazy JEJRONC7% 


NOWA REFORMĄ. 


Główna wygrana 300.000 franków dnia 1 października 


przypada na 


LOSY TURECKIE 


6 ciągnień rocznie: Ya 1/, 1 */ ho "e 
6 ciągnień rocznie, mianowicie 3 po 600.000 franków. 3 po 300.000 franków i liczne wielkie 
wygrana poboczne. Najmniejsza wygrana 240 fraków = około 229 K, 
Losy tureckie 


ze względu na te nadzwyczaj korzystne widuki wygranej są bardzo polecenia godnemi, w górę 
iść mogącemi. Polecam je przeto do kupna. Za gotówkę podług dziennego kursu. 


Polecam nadto; 


1 los turecki 
5 losów tureckich „ , 
25 n ” ” ” 


Cenę ustanawia się najmniejszą na podstawie 


na raty miesięczne po 


7lub 8K 
x a a E 
1560 „ 180, 


n ” 


każdoczesnego stanu kursu. Wyłączne, niepo- 


dzielne prawo gdy na podstawie dokumentu kupna sprzedaży, wystawionego podług przepisów 
ustawy, zaraz po przesłaniu 1 roty wprost do mnie. Najlepiej je przesłać przekazem; 


EDWARD URBAN 


Dom bankowy, Berno (Morawskie), Wielki Plac 23 — 25 (w domu własnym, 
Rzetelnych, stałych odsprzedawców przyjmuję wszędzie, 
4703 4 4 


Niskie ceny. 


Dobra prowizya 


1 500 


| miczny, łatwy do użycia. 


nicznych jakoto : liszaje, 


WYCIĄG Z ROZKŁADU JAZDY 


12.10 w nocy poc. osob. Nr. 11 z Krakowa 
12.20 w nocy „  „ Nr.11 z Podgórza-Płasz. 
do Podwołoczysk. Połączenia: w Tarnowie do 
Stróż, stąd do Jasła, Nowego Sącza, Or!owa, 
Koszyc i Budapesztu; w Dębicy do Tarno- 
brzegu przez Rozwadów w kierunku Prze- 
worska i Nadbrzezia, oraz przez Rozwadów 
w kierunku Przeworska, w Jarosławiu do 
Sokala, w Przemyśla do Chyrowa i Stryja, we 
Lwowie do Rawy ruskiej, w Krasnem do Bro- 
dów, w Tarnopolu dv Potutorów, Iwań pu- 
stych, Husiatyna, Czortkowa, Kopyczyniec 
i Zbaraża, w Borkach wielkich do Grzymałowa. 
8.08 w nocy poc. posp. Nr. 7 z Krakowa 
do Lwowa, a vd i5 lipca do Czerniowiec; po- 
łączenia. w Dębicy do Tarnobrzegu, Nadbrze- 
zia, i przez Rozwadów w kierusku Przewor- 
ska, w Jarosłuwiu do Sokala, w Przemyślu 
do Chyrowa, Sambora i Stryja; we Lwowie 
do Rawy ruskiej, Stryja, Nowego Zagórza, 
Sianek i Sambora. 
4.30 r. poc. osob. Nr. 31 z Krakowa 
4.44 r. poc. osob. Nr. 1032 z Podgórza-Płuszowa 
ROR > m a fg „n przystanku 
do Oświęcima, przez Podgórze-Płaszów-Skawinę 
połączenia: w Spytkowicach do Wadowic, Al- 
werni i Sierszy Wodnej; w Oświęcimie do 
Wiednia i Wrocławia. 
6.43 rano poc. posp. Nr. 3 z Krakowa 
GŻ0K aa » Nr. 3 z Podgórza-Pł. 
do Podwołoczysk I do lckan. Połączenia: w 
w Tarnowie do Stróż, stąd do Jasła, Nowego 
Sącza, Orłowa. Koszyc i Budapesztu; w Rze- 
szowie do Jasła, a stąd do Nowego Zagórza 
i Chyrowa; w Przeworsku do Dynowa, w Ja- 
rosławiu do Bełzca i Sokala, w Przemyślu 
do Chyrowa i Nowego Zagórza, we Lwowie 
do Stanisławowa, Stryja, Nowego Zagórza, 
Sianek i Samhora; w Krasnem do Brodów, 
w Tarnopolu do Potatorow. Iwań pustych, 
Husiatyna, Czortkowa i Kopyczyniec; w Bor- 
kach wielkich do Grzymałowa, w Podwoło- 
czyskach do Kijowa i Odessy. 


7.15 r. poc. posp. sez. Nr. 101 z Krakowa 
7320 oai n  n» Nr. 1002 z Podgórza-Pł, 

do Zakopanego ! Rabki; kursuje od 15 czerwca 
do 10 września włącznie, z wozami I, II i IM 
klasy wprost przechodzącymi z Krakowa do 
Zakopanego. 


8.00 rano pociąg osob. Nr. 15 z Krakowa 
8.09 , 3 Nr. 15. z Podgórza-Pł. 
do Lwowa i Podwołorzysk. Połączenia: w Tar- 
nowie do Szczucina; w Dębicy do Tarnobrze- 
gu, Nadbrzezia i przez Rozwadów w kierunku 
Przeworska; w Przemyślu do Chyrowa, Sam- 
bora, Stryja i Nowego Zagórza; we Lwowie 
do Stryja, Stanisławowa, Rawy Ruskiej i Ja- 
worowa; w Krasnem do Brodów, w Podwo- 
łoczyskach do Kijowa i Odessy. 
8.30 rano poc. miesz. 411 z Krakowa 
BELG, ania» 411 z Podgórza-Płaszowa 
do Wieliczki. 
8.40 rano pociąg osob. Nr. 6211 z Krakowa 
da Kocmyrzowa i do Mogiły. 
9.02 rano poc. osob. Nr. 41 z Krakowa 
9.17 r. poc. osob. Nr. 1012 z Padgórza-Płaszowa 
9.24 r. poc. osob. Nr. 1012 z 5 przyst. 
na linię transwersalną przez Podgórze-Płaszów, 
Skawinę, Suchę do Nowego /egórza. Połą- 
czenia: w Kalwaryi do Wadowic i Bielska, 
w Suchej do Żywca i Zwardonia; w Chabówce 
do Zakopanego i Suchahory; w Nowym Sączu 
do Orłowa, Koszyc i Budapesztu; w Zagó- 
rzanach do Gorlic, w Nowym Zagórzu do 
Chyrowa, Przemyśla, Samvvra, Sianek. Bory- 
sławia, Stryja, Lwowa, Stanisławowa i La- 
wocznego. Od ł maja do 14 czerwca i od 16 
września do 80 kwietnia z Krakowa do Zako- 
panego wóz wprost przechodzący I i II klasy 
10.30 przed poł. poc. 03. sez. Nr. 43 z Krakowa 
10.43 ” „AMR n » ŚNIOM Z PódzSPI. 
10.48 p» nan. » ZP. n 2 .Eodeaprz. 
do Zakopanego i Rabki; kursuje od 15 czerwca 
do 15 września włącznie z wozami I, H i III 
klasy, przechodzącymi wprost z Krukowa do 
Zakopanego i Rabki. Połączenie w Suchej 
, do Żywca i Zwardonia. 


11.00 przed poł. poc. osob. Nr. 13 z Krakowa 

ILIŻ „ p „p „ Ńr18zPodgórza-Pł. 

do Podwołoczysk i ickan. Połączenia: w Tarno- 
wie do Stróż, stąd do Jasła, Nowego Sącza, 
Orłowa, Koszyc i Budapesztu; w Rzeszowie 
do Jasła, a stąd do Nowego Zagórza, Chyro- 
wa i Stryja; w Przeworsku do Dynowa; w 
Jarosławiu do Sokala; w Przemyślu do Chy- 
rowa, Sambora, Stryja i Nowego Zagórza; we 
Lwowie do Stanisławowa, Stryja, Nowego 
Zagórza i Sambora; w Tarnopolu do Potutora, 
Iwań pastych, Husiatyna, Czortkowa, Kopy- 
czyniec, Zbaraża, w Borkach. wielkich do 
Grzymałowa, 


> Bardzo wielka ilość - - 
‘osób polepszyła swoje zdrowie 
d takowe utrzymuje przez używanie 


/PIGULEK PRZECZYSZCZAJACYCH 


D- GAUVIN'A 
| Środek popularny od dłuższego czasu, ekono- 


zastusować prawie we wszystkich chorobach chro- 


È katary, dreszcze, zatkania, zanik pokarmu u kobiet, 
> y, osłabienie nerwów, brak apetytu, w 
wszelkich zapaleniach, mdłościach, anemii, złem 
Ą trawieniu i powolnem funkcyonowaniu żołądka. 


PIGUŁKI CAUVIN są do nabycia we 
wszystkich większych aptekach świata, 
- w PARYŻU : 

Faubourg Saint-Denis, 147 


Czyszcząc krew, daje się | 


reumatyzmy, przestarzałe 


Leçons de Francais. 


Roger de Bruqiere, były profesor szkół Berlitza, z dyplomem 
Uniwersytetu paryskiego. Ul. Sławkowska 1, II piętro. 


hanrlemskie cebulki kwiatowe 


najlepszej jakości 


L. Freege, Kraków. 


Spis odmian: Cennik 


Od kilkunastu 


Zaklad Pogrzebowy 


Józefy Nowińskiej - Horakowej 


w Krakowie, ul. Mikołajska 14, Telefon 248 


urządza pogrzeby od skromnych do najwspanialszych, po umiarko- 
wanej cenie i dogodnych warunkach. Przewóz zwłok do różnych 
krajów. Groby na sprzedaż i miejsca do wynajmu. Wielki skład 


trumien metalowych, 


-C. k. Dyrekcyu kolei puństwowych w Krakowie. 


ważnego od 1-go maja 1966 (według czasu Środkowo-europejskiego). 
Odjazd z Rrakowu, z Podgórzu I z Podgórzu przystanku: 


1.15 po poł. poo. osob. Nr. 33 z Krakowa 
1.30 po poł. poc. osob. Nr. 1084 z Podgórza-PŁ 
38» »  %.iTMOSAZ |, „DEL 
do Suchej i Gświęcima, przez Podgórze-Płaszów- 
Skawinę; ma połączenia: w Kalwaryi do 
Wadowic i Bielska, w Oświęcimie do Wie- 
dnia i Wrocławia. 
1.30 po poł. poc. miesz. Nr, 461 z Krakowa 
1. Nr. 461 z Podgórza-Pł. 


n » n n 


do Wieliczki. 


1.45 po poł. pociąg osob. Ns. 6213 z Krakowa 
do Kocmyrzowa i do Mogiły. s 
2.53 po połud. poc. posp. Nr. 5 z Krakowa 
do Lwowa. Połączenia: w Tarnowie do Szczucina, 
Stróż, stąd do Jasła i Nowego-Sącza, 
15 czerwcà do 15 września włącznie także 
do Orłowa; w Dębicy do Tarnobrzegu i przez 
Rozwadów w kierunku Przeworska; w Rze- 
szowie de Justa, a stąd do Nowego Zagórza, 
Chyrowa i Stryja; w Przeworsku ii Dynowa, 
w Jarosławiu do Sokala, w Przemyślu do 
Chyrowa, Sambora, Stryja i Nowego Zagórza: 
we Lwowie do Stanisławowa, Stryja, Nowego 
Zagórza i Sambora. 


3.05 po poł. poc. osob. Nr, 25 z Krakowa 
AMB su y „ Nr. 25 z Podgórza: PŁ. 

do Tarnowa. Połączenia: w Tarnowie do Szezu- 
cina, Stróż, stąd de Jasła i Nowego Sącza, 
a od 15 czerwca do 15 września także do 
Orłowa. 


3.15 po poł. poc. os. sez. Nr. 49 z Krakowa 
427 „ » no m m» NF. 1020 z Podg.-Płasz. 
3.34 n p Ee". D Nr, n Z Podg. przyst 

do Zakopanego i Rakki karsuje od 15 czerwca 
do 15 września włącznie z wozami I, II i IH 
klasy wprost przechodzącymi z Krakowa čs 
Zakopanego i Rabki. 


6.10 wieczór poc. osob. Nr. 27 z Krakowa 
6.21 s n » Nr. 27 z Podgórza-Pł. 

do Tarnowa, ma połączenie w Tarnowie do Stróż, 
Nowego Sącza i Jasła. 


7.40 wiecz. poc. miesz. Nr. 463 z Krakowa 
RON S z n Nr. 463 z Podgórza-Pł. 


do Wieiiczki. 
1.50 wieczór poo, osob. Nr. 6215 z Krakowa 
do Kocmyrzowa. 


8.00 wiecz. poc. osob. Nr. 45 z Krakowa 

813 w. poc. osob. Nr. 1016 z Podgórza-Pł. 

BDO (+75 » Nr. 1016 z Podgórza przyst. 

na linię transwersalną przez Pudgórze-Płaszów, 
Skawinę, Suche do Nowegs Zagórza. Połą- 
czenie w Skawinie do Oświęcima, a stamtąd 
do Wiednia i Wrocławia; w Kalwaryi do 
Wadowic: w Suchej do Żywca; w Zagórza- 
nach do Gorlic; w Nowym Zagórzu do Chy- 
rowa, Przemyśla, Sambora, Sianek,. Borysła- 
wia, Stryja, Lwowa, Tarnopola, Stanisławo- 
wa i Ławocznego. 


8.38 wieczór poc. posp. Nr. 1 z Krakowa 

do lckan, Bukaresztu, Konstancyi, a stąd okrę- 
tem we czwartki i niedziele do Konstanty- 
nopola. Połączenie w Przemyślu do Chyrowa, 
Sambora, Stryja i Nowego Zagórza; we Lwo- 
wie do Stanisławowa. 


9.00 wieczór poc. osoc. Nr. 17 z Krakowa 

OBO "y ń „ Nr 17 z Podgórza-Pł, 

do Podwołoczysk i Ickan. Połączenia w Bierza- 
nowie do Wieliczki; we Lwowie do Jawo- 
rowa, Rawy Ruskiej, Stanisławowa, Stryja, 
Nowego Zagórza, Sianek i Sambora; w Kra- 
snem do Brodów; w Tarnopolu do Husiatyna. 
Czortkowa i Kopyczyniec; w Podwołoczyskach 
do Kijowa i Odesey. 


10.30 w nocy poc. osob. Nr 19 z Krakowa 
10.39 5 n » Nr- 18 z Podgórza-Pł. 
do Lwowa. Połączenia: w Bierzanowie do Wie- 
liczki; w Rzeszowie do Jasła, a stąd do No- 
wego Zagórza i Chyrowa; w Przeworsku do 
Dynowa i w kierunku Kozwadowa; w Prze- 
myślu do Chyrowa i Nowego Zagórza, 
1110 w nocy pos. osob. Nr. 413 z Krakowa 
POr” s „ Nr. 418 z Podgórza Pł. 
do Wieliczki. 


11.59 w nocy poc. osob. Nr. 47 z Krakowa 

12.04 > nn» Nr. 1022z Podgoórza-Pł. 

1209 P Nr. 1023 z „ przyst. 

do Nowego Sącza przez Podgórze-Płuszów, Ska- 
winę, Suchę; ma połączenia: w Skawinie 
do Oświęcima a stamtąd do Wiednia: w Su- 
chej do Żywca i Zwardonia; w Chabówce do 
Zakupanego i Suchahory; w Nowym Sączu do 
Orłowa, Koszyc i Budapesztu i Stróż. Z Kra- 
kowa do Zakopanego kursują wozy wprost 
przechodzące. 


Przyjazd do Krakowu, do Podgórzu i do Podgórzu przystanku: 


12.50 w nocy poc. posp. Nr. 8 do Krakowa 

że Lwowa, a od 15 lipca z Czerniowiec; tam: 
że połączenie od Jaworowa, Rawy ruskiej | 
i Stryja: w Przemyślu od Stryja, Sambora, 
Nowego Zagórza i Chyrowa. 


3.36 rano pociąg osob. Nr. 12 do Podgórza-Pł. 

3.45 , a „ Nr. 12 do Krakowa 

z Podwołoczysk i Ickan. Połączenia: w Krasnem 
od Brodów; we Lwowie od Jaworowa, Rawy 
Fiaskiej, Stanisławowa i Stryja; w Przemy- 
álu od Nowego Zagórza, Stryja, Sambora i 
Chyrowa, w Rzeszowie od Jasła; w Dębicy 
od Przeworska przez Rozwadów; w Tarnowie 
od Jasła, Orłowa, Koszyc i Budapesztu. 
5.02 rano poc. osob, Nr. 20 do Podgórza-Płasz. 
WETA Km n Nr -„ do Krakowa 


ze Lwowa. Połączenia: w Przemyślu od Nowego 
Zagórza i Cbyrowa; w Przeworsku od Roz- 
wadowa. 


5.45 r. poc. osob. Nr. 1017 do Podgórza przyst. 


5528r. „ „ Nr. 48 do Podgórza-Płasz. 
6.07r. „  „ Nr. 48 do Krakowa 


z linii transwersalnej od Nowego Zagórza przez 
Suchą, Skawinę, Pudgórze-Płaszów. Połącze 
nia: w Jaśle od Rzeszowa, w Zagórzanach 
od Gorlic, w Nowym Sączu od Orłowa. 


6.41 rano poc. posp. Nr. 2 do Podgórza-Płasz. 
6.50 m»  „ Nr. 2 do Krakowa 

z lckam. Połączenia w środy i niedziele przez 
Konstancyę z Konstantynopola (okrętem do 
Konstancyi), codzień od Bukaresztu; we Lwo- 
wie od Stanisławowa, Stryja, Nowego Zagó- 
rza, Sianek i Sambora; w Przemyślu od No- 
wego Zagórza i Chyrowa. 


7 19 rano poc. osob. Nr. 412 do Podgórza-Pł. 
T.30 p n » Nr. 412 do Krakowa 


z Wieliczki. 


7.40 rano pociąg osob. Nr. 6212 do Krakowa 
z Kocmyrzowa i Mogiły. 


7.45 rano poc. osob. Nr. 1038 do Podgórza prz. 
7.53 5 Nr. 1033 do Podgórza-Pł. 
8.10 „ p -» Nr. 382 do Krakowa 
z Oświęcima, Żywca i Suchej. Połączenia: w 
Oświęcimiu od Wiednia i Wrocławia; w Spyt- 
kowicach od Wadowic; w Skawinie od Suchej. 


8.34 rano poc. osob. Nr. 18 do Podgórza-Płasz. 
BAD. „os „ Nr. 18 do Krakowa 

z Podwolłoczysk i ickan. Połączenia: w Podwo- 
łoczyskach od Kijowa i Odessy; w Borkach 
Wielkich od Grzymałowa; w Tarnopolu od 
Iwań pustych, Husiatyna, Czo:tkowa, Kopy- 
czyniec i Zbaraża; w Krasnem od Brodów; 
we Lwowie od Stanisławowa, Stryja, Nowe- 
go Zagórza, Bianek i Sambora; w Tarnowie 
od Nowego Sącza, Stróż i Jasła. 

10.28 r. poc. miesz. Nr. 1061 do Podgórza przyst. 

10.35 r. , „ Nr. 1061 do Płaszowa 

z Oświęcimia, ma połaczenia w Oświęcimie od 
Wiednia i Wrocławia; w Podgórzu-Płaszowie 
do Krakowa. 

11.22 r. poc. miesz. Ńr, 462 do Podgórza-Pł. 

1135r „ n» Nr. 462 do Krakowa 


z Wieliczki; połączenie w Podgórzu-Płaszowie 
od Oświęcima i Skawiny. 


1.10 po poł. poc. osob. Nr. 6211 do Krakowa 
Z Kocmyrzowa i Mogiły. 


1.19 po poł. poc. osob. Nr. 14 do Podgórza-Pi, 
130 n n » n Nr, 14 do Krakowa 

ze Lwowa. Połączenia: w Przemyślu od Nowe- 
go Zagórza, Stryja, Sambora i Chyrowa; w 
Jarosławiu od Sokala; w Przeworsku od Dy- 
nowa; w Rzeszowie od Jasła, w Dębicy od 
Przeworska przez Rozwadów i od Nadbrzezia, 
w Tarnowie od Nowego Sącza, Stróż, Jasła 
i Szezucina. 

1.47 po poł. poc, os. sez. Nr. 1013 do Podg.-prz. 
Ja Man DT do Podg.-PŁ. 
204 „ p an n n NF 44 do Krakowa. 

z Zakopanego i Rabki kursuje od 15 czerwca 
do 15 września, włącznie z wozami I, IJ i 11I 
klasy, kursującymi wprost z Zakopanego 
i Rabki do Krakowa. Połączenie w Suchej 
od Zwardonia i Żywca, 


2.24 po poł. poc. posp. Nr. 6 do Krakowa 

ze Lwowa. Połączenia: we Lwowie od Rawy 
Ruskiej, Nowego Zagórza, Sambora, Stryja 
i Stanisławowa, w Przemyślu od Chyrowa, 
Sambora i Stryja; w Przeworsku od Rozwa- 
dowa i Nadbrzezia, 


3.19 po poł. poc. os. Nr. 414 do Podyórza-Pł. 
3380» n n n»n Nr.414 do Krakowa 


z Wieliczki. 


n ” 


Wtorek 29 Września 1908. 


~ 


Wałeczki elastyczne. 


KIT i GIPS 


do zaopatrywania drzwi i okien od 
przeciągów i zimna. 35282 2 2 


Polecają 


REIM I SPÓŁKA, KRAKÓW. 


METODA BERLITLA 


udzielają lekeyi osobnych i zbiorowych: 


Francuz z wyższ. wykształ. 
Anglik z wyższ. wykształ. 

Niemiec z wyższ. wykształe 
Włoch z wyższem wykształc. i 


Kraków, Floryańska 25, I p. 
4780 18 29 


Posady bony 


do małych dzieci, opiekunki dla wiekowej pani 
lub zarządu gospodarstwem domowem, bez go- 
towania, tylko w domach familijnych w Kra- 
kowie lub na prowincyi niezbyt daleko od Kra- 
kowa poszukuje panna lat 20, Polka. Dobre 
rekomendacye. Łaskawe oferty proszę przesłać 
pod literami A. Z. poste restante Kraków. 
5218 4 10 n 


lanad ogrodów 


ksiaat Sanguszków w Gumniskach 
p. TATNÓW 


posiada 20.000 drzewek owocowych wy- 
sokopiennych, półpiennych i karłowych 
w różnych formach do sprzedania w ce» 
nie od 70 groszy da 5 koron za sztukę. 
Oprócz tego wspaniałe okazy osobli- 
wych paproci w cenie od 2 do 100 

Koron za sztukę, - ść66 8 0 


Na żądanie wysyła się cennik opłatnie. 


J. intaum 


ul. Dietla 77, 5i9840 
poleca swój specyalny skład 


dywanów perskich i 
smyrneńskich. 


JAN REHAK 


Červený Kostelec (Czechy) 


5172 4 5 


4678 9 10 


główny 1908 str. 137. 


lut istniejący. 


dębowych i innych. 3544 104 0 


4.17 po poł. poc. os, Nr. 1011 do Podgórza prz. 
4255 p n» n Nr. 1011 do Podgórza-Pł, 
4405 gp n n Nr. 42do Krakowa 


z linii transwersalne] od Nowego Zagórza, przez 
Suchę, Skawinę, Podgórze-Płaszów, Połącze- 
nin: w Nowym Zagórzu sd Ławocznego, Sta- 
nisławowa, Tarnopola i Lwowa; w Zagórza- 
nach z Gorlic; w Jaśle od Rzeszowa; w Sączu 
od Orłowa; w Chabówce od Zakopanego; w 
w Suchej od Zwardonia, w Kaiwaryi od Biel- 
ska i Wadowic. Z Zakopanego do Krakowa 
wprost przechodzący wóz Ii Ii klasy; (od 1 
maja do 14 czerwca i od 16 września do 30 


kwietnia), ; 3 , 
) tkalnia towarów Inianych I adamaszkowych 
6.10 wieczór poc. osob. Nr. 16 do Podgórza-Pł, wyrabia: 
BOO" „ Nr. 16 do Krakowa płótum, bieliznę stołową, kanafusy, krysety, 8z0- 


tysze, oksfordy, kretony, obrusy, chustki do no- 

sa, ęczniki, ścierki, serwety ~ asak? > 2 A 

Ak JDL Ritad y a ph ŁAM 
wyprawy sżabne [ 

bieliznę do hoteli, łą'ni i szpitali. Wyry m 

Żądanie opłacene. 5156 6 20 


KĄPIELE! 


1 soii naturalnych 


Morska. Rymanowska. Iwonicka. 
Darkowska. Rabczańska. Franzens- 
badzka. 


z Podwołaczysk i lckan. Połączenia; w Podwo- 
łoczyskach od Kijowa i Odessy; w Krasnem 
od Brodów; we Lwowie od Jaworowa, Rawy 
ruskiej, Stanisławowa, Stryja, Nowego Zagó- 
rza i Sambora; w Przemyślu od Nowegn Za 
górza i Chyrowa; w Jarosławiu od Sokala; 
w Przeworsku od Rozwadowa i Nadbrzezia; 
w Tarnowie od Nowego Sącza, Stróż, Nowego 
Zagórza i Jasła przez Stróże, a od 15 czerwca 
do 15 września od Budapesztu i Koszyc. 
Orłowa i Szczucina; w Bierzanowie od Wie- 
liczki. 

6.35 w. poc. osob. Nr. 464 do Podgórza-Płasz. 
G:DOAWA „A> do Krakowa 


z Wieliczki. 

7.10żwiecz. poc. osob. Nr. 6216 do Krakowa 

z Kocmyrzowa. 

7,59 w. poc. posp. sez. Nr, 1001 do Podg. P}. 
810 „ „ nm  » Nr. 102 do Krakowa. 


z Zakopanego i Rabki, karsuje od 15 czerwca 
do 10 września włącznie z wozami I, IT i HI 
klasy wprost przechodzącymi z Zakopanego 
do Krakuwa. 


8.55 wiecz. poc. os. Nr, 1035 do Podgórza prz. 
9.00 , n n» Nr. 1035 do Podgórza-Pł. 
2712 „7 » n Nr. 34 do Krakowa 


z OQświęcima, ma połączenie w Oświęcimie od 
Wiednia i Wrocławia; w Spytkowicach 0d 
Sierszy-Wodnej, Alwernii i Wadowic. 


NN» 


1 wl sztucznych Dra Sedlitzkego 


Solankowa. JIgliwiowa. Siarczana. 
Gazowa à la Nauheim 


9.29 wiecz. poc. posp. Nr. 4 do Podgórza-Pł. 
9.36 , » p» Ne 4 do Krakowa 


z Podwotoczysk i z Ickan. Połączenia: w Pod- 
wołuczyskach od Kijowa i Odessy; w Borkach 
wielkich od Grzymałowa; w Tarnopolu od 
Potntor. Husiatyna, Uzortkowa i Kopyczy- 
niec; w Krasnem od Brodów; we Lwowie od 
Rawy Ruskiej, Stanisławowa, Stryja, Nowego 
Zagórza, Sianek i Sambora; w Przemysłu od 
Stryja, Sambora i Chyrowa; w Jarosławiu od 
Bełzca i Sokea, w Przeworsku oa Dynowga, 
Nadbrzezia. Rozwadowa i Tarnobrzega; w 
Rzeszowie od Jasła; w Dębicy od Przewor- 
ska przez Rozwadów od Nadbrzezia i Tarno- 
brzegu; w Tarnowie od Budapesztu, Koszyc, 
Nowego Sącza, Stróż, Nowego Zagórza, Jasła 
przez Stróże i Szczucina. 


poleca 


lwy Sad W 
J. Wenta w Krakowie. 


4059 11 11 


1. wiedeński Koncesyonowany zakład używanych 
pojazdów i uprzęży 


ma zawsze na sprzedaż w bardzo wielkim wy- 
borze bardzo piękne, od zamożnych osób pocho- 
dzące landa, półkryte jedno i dwukonne kuczer- 
faetony wszelkiego rodzaju, lekkie kabryolety, 
browne i t.d. Kupuje też całe urządzenia 
rozebranych pojazdów za gotówkę lub przyjmuje 
w komis Karo! Fischer Wiedeń, Il, Prateratrase 


10.30 wiecz. poc. osob. Nr. 24 do Podgórzą-Pł, 
10.40 wiecz. poc. osob. Nr. 24 do Krakowa 


z Rzeszowa, połączenia: w Rzeszowie od Jasła, 
w Dębicy od Rozwadowa, Nadbrzezia i Tar- 
nobrzega, w Tarnowie od Budapesztu, Koszyc, 
Orłowa, Nowego Sącza, Stróż, Nowego Zagó- 
rza i Jasła przez Stróże; w Bierzanowie od 


Wieliczki. 72, Hotel Nordbahn. Tel. 20107. 4683 147 Q 
10.41 w. poc. osob. Nr. 1021 do Pvdgórza-przyst. pp 
BOA W, aae Nu 1621 do Podgórza-Płasz, Los, który może wygrać 
11.00 w nocy pov. osob. Nr. 46 do Krakowa 
J i 6 ' dostanie 
z Nowego Sącza przez Suchę, Skawinę, Podyń- 100 069 K S 
ao Eikszów, ma połączenie: w N. Sączn od E na żądania 


Budapesztu, Koszyc, Orłowa; w Chabówce 
oå Zakopanego w Kalwaryi od Bielska 
i Wadowic. Z Zakopanego do Krakowa wprost 
przechodzący wóz l 1 11 klasy. 


ZA DARMO 


każdy kto kupuje pizeđmiot złoty lub srebrny 
od 6 kor m S. ZARNA, przy ul. Floryań- 
skiej 1. 31 w Krakowie, dostawcy związkn 
c. k. urzędników państw. Ceny bez konkurencji: 
zegarek nikl. z napisem system Roskopf Pa- 
tent z pięknym łańcnszkiem kor. 3'40, zega- 
rek czarny kur. 4*—, zegarek srebrny system 
Roskopt Patent ker, €'—, zegarek „złosistj 
system Rwskopf Patent kor. 7*—. Budzik świe- 
cący w nocy kor.3' —, Zegarek złoty kcr. 18—. 
Łańcuszki srebrne od kor. 2'—, Gwarancja 
4-letnia. W razie niespodobania się, wymieniam 
bez trudności na inny przedmiot. Zamówienia 
z prowincyi uskuteczniam odwrotną pocztą, — 
Bogato ilustrowane cenniki, wysyłam darmo 

i opłatnie. 4721 5 10 


DYSZ ZRZYSZCZ 


Rozkłady jazdy w formacie kieszonkowym są 
do nabycia po cenie 30 hal. na stacyach c. k, 
Kolei Państw., u konduktorów, jakoteż w Kra- 
kowie w biurze spedycyjnem Bujańskiego, w 
księgarni Krzyżanowskiego, w cukierni Mau- 
ririego, w handlu Fischera (linia A-B) i w han- 
dlu Porębskiego i Zimlera, 


Parasole, Kalosze, wielki skład: przyborów do podróży: 


Kraków, Floryańska L. 17. 


m 


Wtorek 29 Września 1908. NOWA REFORMA. 


Nr. 447. 5 


Powróciwszy z zagranicy: Paryża, Londynu, zwiedziwszy wystawę w Londynie, zakupiłem towary najmodniejsze na sezon - jesienny i zimowy, w wielkim _ 


wyborze, w wykwintnym, dystyngowanym guście; polecam Szanownej Publiczności jako specyalność. 


Kapelusze damskie, modele oryginałne, Spertowe angielskie, Voale gazowe, długie, Wstążki, Pióra, Kwiaty, Voalki chantilty, Koronki, Hafty szwajcarskie, 
Aksamity, Aksamitki, Gorsety P, D., Boa strusie marabous, Ryszki, Kolnierzyki, Krawaty, Szale lyońskie, jedwabne, angielskie, Paski złote, skórzane, gu- 
mowe, Torebki skórzane, Ridikułle indyjskie, Kolie jetowe, Bransoletki, Kulczyki, Broszki jetowe i fantazyjne, Klamry do pasków, Egrety, Diademy do fryzur, 
Grzebienie, Grzebyczki ozdobne. Guziki modne, Szpilki do kapeluszy, Perełki na nitki, Wachlarze koronkowe, -gazowe, z piór .strusich, szyldkretowe, z kości: 
słoniowej i fantazyjne, Rękawiczki długie glacce, duńskie antiloppowe, Saki angielskie, Plaidy himalaja En-tu-cas, Parasole, Peleryny, Płaszcze gumowe, 
Pończochy, Pantotie, — Specyalny skład z renemowanych fabryk perfumeryi, mydeł. Gremy, Pudry, Kosmetyki, Proszki i woda do ust. Sachety francuskie, 
angielskie, krajowe. Woda Kolońska, angielska i francuska. Przybory toaletowe, Lustra, Szczotki, Gąbki, óraz wszelkie przybory do szycia i haftu. 


Zamówienia uskutecznia odwrotnie, przyjmuje zamówienia kotylionowe. i 


Lekcye języka 


ania D: E Friodleina 


Kraków, Rynek 17 


NI 


osobne i zbiorowe. Warunki b. przystępne. Kra- 
ków, ul. Strzelecka 19, II p. 5032 5 10 


Róg Karmelickiej i róg Ralorego 25, Il p. 
Pokoje eleganckie z utrzymaniem do wy- 
najęcia od 1 października pod przystę- 
pnemi warunkami. Wiadomość od 10— 
11 i od 4—5, ui. Siemiradzkiego 4, I p., 
vis-4-vis domu zdrowia. 5028 6 8 


W DĘBICY 


dom o 4-ech pokojach i t. d., z ogród- 
kiem kwiatowym i warzywnym, nada- 


Lg Sg) | 
Bezsenność i kaod! 
Jeżeli kto lubi kawę, a doznaje potem bezsenności, 
bicia serca, drżenia rąk i .innych nieprzyjemnych 
objawów, to niech spróbuje kawy Haga, kofeiny nie 
zawierającej (ze znakiem ochronnym pierścień ratuan- 
Í kowy), której można dostać w zamkniętych tx kg. 
4 paczkach w każdym lepszym handlu po cenie I K 
za 1/4 kg. i drożej. Porównać nadto jej smak ze sma- 
innych gatunków kawy po tej samej cenie, a można 
się przekonać, że i pod tym względem ta kawa za- 
aługuje na pierwszeństwo. Ma smak łagodny, miły 
i silny, piękny zapach najlepszych gatunków. St 
ona jedyną kawą, którą bez zastrzeżeń pozwalają pić 
lekarze niedokrewnym, nerwowym. mającym chorobę 


6233 3 6 


Bluszcz 


Jest 


Nasz Kraj 


K 650, z przes. K 7 — 


nauczycielki, Polki, do 2-ch dziewczynek 
w wieku 132i8 i 


at, uczęszczających do szkoły, 
z korepeiycją, z dobrą konwersacyą francuską 
i początkami muzyki. Zgłoszenia: Powiśle 12, 
I piętro, u gospodarza domu, zawsze o godz 
2-giej w południe, 5184 6 7 


Ogórki i kapusta 


Do pierwszego Galicyjskiego Fa- 
brycznego Składu kiszonych ogór- 
ków i kapusty morawskiej nad- 
szedł świeży transport ogórków znoim- 
skich i berneńskich, oraz świeżej kapu- 
sty morawskiej. — Sprzedaję takowe 
przez całą porę zimową po niżej cen 
fabrycznych. Upraszam o łaskawe pró- 
bne zamówienia. Na żądanie wysyłam 
cenniki odwrotną pocztą. 5100 6 20 
Z poważaniem 
JULIUSZ SPIRA 
Fabryczny skład kiszonej kapusty mo- 
rawskiej i ogórków znoimskich, « 
Kraków, Koletek 4d. 


Mały Światek 


IG Fanaa ama i Powieści 


3—, z przes. K 360 


Moje Pisemko 


Wieczory Rodzinne 
— K 2—, z przes. K 730 


K 330, z przes. K 4'10 


AE 
w 


44 


ŻY 


4:51 


Bieliznę dla panienek 


który czyni każdą z P. T. Pań wysmukłą i nadaje 
figurze szyku, jest tylko u znanego 


SPECYALISTY GORSETÓW 


HERMANA PIESENA 


KRAKÓW, GRODZKA 4. 


Filia: Łwów, ul. Jagiellońska 7 — do nabycia. 


jakoteż 4834 7 15 


: kompletne wyprawki : || 


poleca po cenach fabrycznych 


Nowe Mody ści iewat orari . - 
= $ nerkową, gościeć i t. d., ponieważ pozbawiona jest : + -cHI ea 
Dobra Gospodyni 4 K 3—, z przes. K 860 | 2 ~ szkodliwej kofeiny. Kawę Haga bez kofeiny wyrabia JACY SIĘ GQ WSZY stkiego, zaraz do sprze 
-- K 2%0, z przes. K 3'20 d pod stałym nadzorem chemicznego laboratoryum dania. — Wiadomość: kancelarya nota- 
Przegląd powszechny Fresenius Wiesbaden „Akcyjne Towarzystwo ryalna. z 6125 4 4 
Garderuba Dziecinna K 5-— handlu kawą. — 
1 K 1%, z przes, K 1'26 rammes Nie dać się wprowadzić w błąd przez kupców, którzy _ , r 
? Przyjaciel Dzieci jej jeszcze nie trzymają, lecz niech każdy osądzi sam! Kala DÓNCŻYCIE ri 
25 s : à z Pi 
Krytyka K 250, z przes. K 3'40 Generalni zastępcy na Ausiro- Węgry Trojan & języka francuskiego, włoskiego i niemieckiego 
tyk Ś Koppauer, Wiedeń, 1X/2., Fluchtgasse 2. już wróciła i mieszka, jak zawsze, Zgoda i, 
K 3— wiat — ar na Peliorę i TE, Jan drzwi 1, od frontu, od 8—5. 5051 3 3 
æ imkiewicz, Lwów, ulica a- = | "> |——| PEL 
Lechita demicka 24. 3963 . peo 
K 4'80, z przes, K 6— Tygodnik IHustrowany Poszukuje SIĘ 
K w—, z przes, K 7:20 


rosyjskiego |S A. 


Magazynu Eug- Smid owicza, Kraków, Linia A-E. 


5139 2 2 
r. Księgarnia 
Krzyżanowskiego - 


w Rrakowie, poleca: 


T. Sołtysik. Reforma egzaminowania i 
kiasyfikowania w szkołach -śre- 
dnich. Kor. 150. l c 

Dr Tomasz Janiszewski. Upieka nad 
chorymi grużźliczymi i walka z gru- 
żlicą w Galicyi. Kor. 1'50 

— (o każdy człowiek o grużlicy wie- 

_ dzieć powinien. Kor. 1—. 
-Do nabycia w każdej księgarni. 
5273 2 5 


erbaty Juwajskie „Rejah“, 
Heibtty rosyjskie Popowa 


w oryginainam opakowaniu poleca 


BAZAR CUKROWY 


Kraków, uł. Sławkowska S. 
5274 2 4 


Panienki 


nczęszczające do szkół wyższych znajdą ` 
pokoje z utrzymaniem. Cena przystępna. 
Grzybowska, Felicyanek 15, II p. : 


(IOS Z TOMAY 


(brodę u pań) 
tudzież włosy niepotrzebne z innych 
miejsc usuwa na zawsze, za Co Się rę- 
czy, nasz nowy przetwór. Składa on się 
z maści do nacierania i tynktury do 
zmywania. W każdym wypadku, nawet ' 
tam, gdzie nic nie pomogło, bezwarun- 
kowo skutek niezawodny. Cena 10 K, 
na bardzo silny zarost 20 K. Przy za- 
mówieniu należy podać: wiek, jakich 
używano już środków i barwę włosów. 
Pisemne poręczenie. 


Fabryka chemiczna „Paracelgno 


Ołorsuniec 2. 5146 3 5 


MARYA PRAUSS 


w Krakowie, Rynek 7. 


PF at 


kraków, Podwale 9. Kraków, Podwale 9. 


lakiad „Ferment 


dla wyrobu mleka kwaśnego zapomocą kultur specyalnych bakteryi mlecznych 
według metody Profesora Miecznikowa, Dyrektora Instytutu 
Pasteura w Paryżu. 


Mleko tą metodą sporządzane, wskutek przegotowania staje się wolnem 

od wssełkich chorobotwórczych zarazków. Działa dodatnio we wszelkich 

zaburzeniach przewodu pokarmowego, reguluje żołądek, powstrzymuje 

gnicie pokarmów w kiszkah, wpływa korzystnie na czynności serca 
i naczyń, oraz wogóle na odżywianie organizmu. 


Zakład wysyła odwrotnie ferment płynny służący do robienia mleka 
w domu, tudzież pastylki będące surogatem mleka. 
Zastąpstwa: 


we Lwowie, Czerniowcach, Przemyślu. — Sprzedaż mleka gotowego 
w Zakopanem ul. Krupówki 1. 25. 315 1 2 


Adres: „Ferment“, Kraków, ul. Podwale 5. 


sts! 


Rządowo | Wa, cprawniona 


pod firmą i 


K. RZĄCA i CHMURSRI o KRAROGIE 


przy ul. św. Gertrudy pod Nr. 4 f: 
wyrabia pod kontrolą komisyi Przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecona przez toż Tow E 


wody mineralne sztuczne 


E E " : BILIŃSKIEJ, GESSHÜBLERSKIEJ. SEL- 
Tenan E e varta W Z HUMBURG, KISSINGEN, tudzież 


E specyalne lecznicze A 70 
jak: litową, bromową, jodową, żelazistą, kwaśną, oraz wody lecznicze normalne 
z przepisu Prof. Jaworskiego. 

Sprzedaż cząstkowa w aptekach idrogueryach. — Cenniki na żądanie franco. 


Skarpetki Pończochy, czapki, kapelusze i kapturki 


Paryż amin 

r a z dyplomem paryskiego Uniwersytetu udziela lekcyi osobnych i zbiorowych 
SPECYALNOSC! języka francuskiego. ' 
ABE „A | IF zy Dwiny act Ażeby dać każdemu możność przekonania się o wartości swej metody naucza 
.P. a la Sirene Paris, H. P. i ionelie. | 12 2 Zo i nd 4 i 

WE pe Rationele nia, ofiarnje pierwszy miesiąc zupełnie bezpłatnie, bez obowiązku dalszego po- 
yE ; bierania lekcji. E 

Zgłoszenia: „„Paryżamirmś poste restanto Kraków, za okazaniem 
, kwitu inseratowego Nr 5277. ; 5277 3 10 


METODA BERLITZA 


udzielają lekcyj osobnych i zbiorowych po cenach b. przystępnych - 
Francuz z wyższ. wykształc. 
. Angiik z wyższ, wyksztaic. 
Niemiec z wyższ. wskształc. 
Włoch z wyższ. wykształc. 3270 3 10 


Kraków, ul. Floryańska 25, | piętro. 


4918 6 18 


Ogłoszenie licytacyi. 


Magistrat stoł. król m. Krakowa rozpisuje niniejszem licytacyę ofertową 
na roboty i dostawy materyałn, a mianowicie: 
1) na roboty ziemne murarskie i pomocnicze, 


| LOTERYA T.S.L. 


; 2) »  „ > kamieniarskie, 
DOZWOLONA RESERYPTEN C. K. MINISTERSTWA SKARBU Z DN. LU KWIETNIA 3) w „ ciesielskie, 
1905 R. ZA L 27,950 4) n»n  „ dekarskie, 
NA CELE OŚWIATY LUDOWEJ A waoę de | 
r 


6 
do budowy szkoły przy uiicy Wąskiej na Kazimierzn. - i 
Plany, warunki ogólne i szezegółowe przejrzeć można w biurze Architekty 
miejskiego Radcy Budownictwa Jana Zawiejskiego w budynku Magistratu plac 
WW. Świętych JI piętro między godz. 11 a 1, gdzie również można otrzymać 
formularze ofertowe. f 
Do oferty dołączyć należy kwit na wadynm złożone w Kasie miejskiej 
w wysokości 50/, od sumy oferowanej. 1 
Otwarcie ofert nastąpi d. 8 października r. b. © godz 12 w p. w Sali 
posiedzeń magistratu. - 
Kraków, dnia 25 września 1908. 


JAKO TO: BUDQWĘ SZKÓŁ LUDOWYCH NA KRESACH, WALKĘ Z ANALPA» 
RETTZNEW, ZAKLĄDAWIE KURS, DOMÓW LUDOWYCH, OCHRON, CZYTELŃ 
£IBLIOTER, ROZPOWSZECHNIANE WYDAWNICTW POPULARNYCH I T. P, 


1000 WYGRANYCHI 1000 WYGRANYCHi 


"GŁÓWNA WYGRANA 
SZTABA ZŁOTA WARTOSCI 10.000 KOR. 


OPRÓCZ TEGO 00 WYGRANYCH, SEŁADAJĄCYCE SIĘ Z DZIEŁ SZTUKI. KSIĘ- 
GOZBIORÓW. KLEJNOTÓW, WYROBÓW PEZEMYSŁU ARTYSTYCZNEGO 4 T-P, 
i OGÓLNEJ WARTOŚCI 30.000 K, 


Prezydent miasta: 
Dr Leo. 


5276 2 3 


LOS? NABYWAĆ MOŻNA W TRAFIKACH, KOLEITURACH LOTERYJNYCH, 
LOKALACH KÓŁ 7. S L6 W ZARZĄDZIE GŁÓWNYM T. & b W KRAKOWIE, 
ULICA FLORYAŃSKA.L. 1% Ą 


CIĄGNIENIE 30-GO GRUDNIA 1908 ROKU.. 


| KUPUJCIE LOSY T. S. L. 


prawdziwe petersburskie taniej niż wszędzie męskie para 6 kor. 
. damskie 4 kor. 20 hal, poleca 4685 27 0 


Teofil Bekner 


z 2 i | ; Kraków, Długa 4, naprzeciw [zby handlowej. 
4155 16 9 a KWESTY PZW POPEYE ZE TA - m 


FRANCISZEK 


MARTIN 


poleca w wiel- RA KÓ W 
kim wyborze po 


niskich cenach 


ynek gi, 12 


Nr. 447. 


NOWA REFORMA. 


Wtorek 29 Września 1908. 


ToGUrzystwo 


Wyroby krajowe i własne. 


Sklep spożywczy 
z całem urządzeniem, z powodu choroby 
właścicielki, jest do sprzedania. Wiado- 
mość: ul. Topolowa l. 13. 535415 


Sprzeżam tanio 


fotel do cozkładania (chaiselengue), dwa krze 
Bła wyścielane i stoliczek, Radziwiłłowska 20, 
parter na prawo. od godz, 2—8. 5350 1 3 


Zakład kolorystyczny 
poszukuje panny do kolorowania wido” 
kówek jakoteż chłopca do praktyki. 
Kraków, Wrzesińska 11. 5349 1 2 
RUYROWAN samodzielny buchalter-bi- 

y lansista, przytem tęgi ko- 
respondent niemiecki z zupełną znajo- 


mością tego języka, biegły w pisaniu na 
maszynie, Polak, katolik, poszukuje od- 


powiedniej posady. — Zgłoszenia pod |% 


B. K. 150 poste restante Kraków, za 
okazaniem kwitu inser. 5343 1 3 


Obiady 


domowa wydaje się w domu i na mia- 
sto, od 80 h do 2 K, Kraków, Sena- 
cka 1 6, II p. 535513 


n P het 
Urzędnik państwowy 
właściciel realności, mający praktykę budo- 
wlang przyjmiu admikistracyę kamienicy. Ła- 
skawe oferty pod A. K. I5 przyjmuje Gł. Agon- 
cya dzienników i ogł, Kraków, Sławkowska 2. 


ii 


giład fortepianów, niania | harmoniam, 


poleca 4691 52 0 


najlepsze instrumentu 
firm krajowych. 


Wyłączne zastępstwo fabryk Bä- 
sendorfera, Ehrbara, Wirtha, Ko- 
tykiswicza. Zarazem najpraktycz- 


niejsze Krzesła do fortepianów. 
Ś goi maszynista posiadający dłu- 
goletnią praktykę, chiubne świa- 
dectwa z*młynów i cegielni, obe- 
znany dokładnie z elektrycznością, jak 
również z wszelkiemi robotami ślusar- 
skiemi i w zakres mechaniki wchodzące- 
mi, poszukuje posady 0d 1 listopada br. 


„A. B. 200.“ poste restante Wojnicz. 
5344 1 3 


ozajęć LilrOWYC 


w Krakowie, potrzebna jest panna 
z ładnem pismem. Zgłoszenia pod 314 


przyjmuje Adm. „N. Reformy". 31410 
DZ —LomM A O AZ WE 
nczciwema, najchętniej 


Inteligentnemu 1 brzdziesnemu człowieko- 


wi, wypuszczę 12 m. doskonałej ziemi wraz 
z budynkami. Inwentarz i zbiory do nabycia. 
Miejscowość klimatyczna, b. intratna. Paszy 
obfitość. Robotnika dostatek. Obok stacya kolei. 
Dwa miasta w pobliżu. ,.Dzierżawa* posto re- 
stante Tarnów. 6323 1 2 


Lokal 


na parterze, składający się z 4-uh ubi- 
kacyj z portalem frontowym oraz pi- 
wnice jest zaraz do wynajęcia przy ul. 
Brackięj L 11. 
Wiadomość w handlu F. Smidowicza, 
Kraków, Linia A-B. 5358 1 2 
(oficcr, urzęda., wojsk 


Wojskowy emeryt lub podoficer), obzna- 


jomiony z ustawą wojskową może zaraz objąć 
w dzierżawę zastępstwo do prowadzenia kon- 
cesyonowanego i iutratnego biura, Czynsz ro- 
czny koło 400 koron. Dokł. oferty najdalej do 
6 października 1908 r. pod „f. L. 222% post. 
rest. III Wien, Postamt Landstrasse- Haupt- 
strasse. Dołączyć markę na odpowiedź. 
5341 1 2 


15. Décembre. 


Avez-vous trouv ma langue lettre dans le 
journal du 12. septembre?? Toujours milie 
tendresšes! — 5524 


Winogrona kuracyjne 


najiepszy gatunek, słodkie, co dzień świeżo 
rwane, 5 kg. K 240. wine białe i czerwone 
z r. 1906 czyste, naturalne, 5 kg. 44 L 4 K 
opłatnie, koleją 34 l. opłatnie 29 K. L. Altneu, 
Veraecz. 8, Węgry. 5266 1 12 


gratis I franko 

Amero bogato ilustrowanego cennika 
>+ z przeszio 8000 odbitek zegarków, 
"27 wyrobów srebrnych, złotych; muzy- 
cznych i t. d 

Pierwsza fabryka zegarków HANS EGNRNAD, 
c. i k. nadw. dost. w Briix Nr. 1390 (Czechy). 
Zegarek Roskopf szwajc. systemu 5 K. Re- 
jestr. niklowy kotw. zegarek rem, „Adler Ros. 
kopf“ 7 K. Prawdziwy srebrny zegarek remon- 
toar f'40 K, Niema ryzyka! Wymiana lub zwrot 
pieniędzy, 3491 40 60 


Z Drukarni Literackiej w Krakowie, ul.J agiellońska 10 ' 


elomiki czarne białe i kolorowe, tiulowe, siatkowe, brukselskie, gazo- 
we jakoteż weloniki żałobne. 'Welony ślubne z mirtem lub bez. 
Szale, fichus lijońskie, brukselskie, smelowe, oraz gazowe chine 
i fantazyjne — polecają w wielkim wyborze, najtaniej - - - - - - - 


© Proszę zażądać 


—m 


Poleca P. T. Publiczności 
swój obficio zaopatrzony 


u s i æ» 7 r.) e 
Stolirzy ©. Raloayi Zebrzydowskiej 
~ zarejestrowane z ograniczoną poręką. ' - A 

Meble z drzewa suszonego w suszarniach parowych. Gwarantuje jakość. Urządzenia pensyonatów i zakładów kąpielowych. Dział tapicerski prowadzi znany 


KRAKÓW, LINIA A-B, 44, 


Skład mebli i wyrobów tapicerskich 


w Krakowie, ul. Wislna |, 3, 


tapicer p. Alfons Wawrzecki, 
199 50 0 


Główne magazyny w Kałwaryi. — Wyroby Towarzystwa sprzedaiemy tylko w własnych magazynach. — Pośredników nie mamy. 


SPA 14 UEĄ 


{l 


Medal i krzyż złoty 
ua wystawie paryskiej 


MAGAZYN HENRYKA SCH 


Kraków, Grodzka 13. Telefon 43. 


poleca na sezon jesienny 


NOWOŚCI! 


Przy zakupnie wełny i jedwabiu na metry za gotówkę ponad K 60 — 577 rabatu. E 
457250 A 


10.000 KORON NAGR RRi 


DLA NIEMAJĄCYCH ZARGSTU I ŁYSYCH. : 


Porost brody i włosów na głowie istotnie w 8 dniach wywołuje prawdziwie Guńi- 
ski „Balsam Sos“, Siarzy i młodzi, mężczyźni i kobiety, używają tylko „Bal- 
samu Mos“ do wywołania porostu brody, brwi i włosów jest bowiem dowiedzioną 
rzeczą. że „Balsam Mos“ jest jedynym środkiem nowoczesnej wiedzy, któ- 
ry w przeciągu 8 Go 14 dni przez działanie na cebulki włosów w ten sposób na 
nie wpływa, że włosy zaraz zaczynają różć, Ręczy się, że środek ten nie jest szkodliwy. 


Jeżeli to nie jest prawda, wypłacimy 
10.000 KORON GOTÓWZĄ 


każdemu gołowąsemu, ZySEMuU, lub rzadkie włosy mającemu, który Bal- 
samu Wos przez sześć tygodni używał bszskutecznie, 


"Uwaga: Jesteśmy jedyną firmą, która daje tego rodzaju poręczenie. Lekar- 
skie opisy i polecenia. Przed naśładowniectwami ostrzega się usilnie. 


W sprawie prób z Pańskim „Talsamem Mos“ mogę Panom donieść, że z tego 
balsamu jestem zupcłnia zadowolony. Już po ośmiu dniach pojawił się wyraźny 
porost włosów, a chociaż włosy były jasno i miękkie, były one przecież bardzo mo- 
cne. Po dwóch tygodniach przybrała broda powoli pierwotną barwę i dopiero wten- 
czas ujawniło się nadzwyczaj korzystne działanie Vańskiego balsamu. Dziękując, 
łączę dla WP. wyrazy poważania I. ©. Br Tverg, Ropennaga. 


Pół wieku blisko prowadząc moją 
HERBATĘ z Rączka, znalazłem uznanie 
P.T. Publiczności, dowodem coraz 
to większe jej zapotrzebowanie. 
Starałem się nabywając i spro- 
wadzając t 

pod warunkami możliwio korzy- 
stnymi, zadawalniać się małym 
zyskiem. 

Jednak od kilku miesięcy 
znacznie podrożały, wobec czego 


BERBATY 


HERBATY 


Paczka Balsamu Mos 5 złr. Opakow. dyskr. Po otrzymaniu należytości lub za 


ntrzymać nadal dobrą opinię moich 
zaliczką. Pisać do największego w Świecie oscbiiwegy handlu Ak 


a Rączką i nic zastępując 
ich gatunkami wątpliwej jakości, 
polecam zmiany te uwzglodnieniu 
r. T. Publiczności, 
GERBATY z Rączką są wszędzio do na- 
bycia. 


JULIUSZ . GROSSE 
w Brukowie, Rynek, Purac SpisHi. 


Przestrzegam przed naśladownictwem i podra- 
bianiem mojej marki ochronnej. 3566 34 0 


RSRSRS 


Panowie akademicy 


p. studenci lub panie, znajdą bardzo dobro i 
wygodno pomieszkunie u inteligentnej wdowy 
z całem utrzymaniem lub bez. Ul. Karmeli- 
cka l. 44, HI p, zgłoszenia od 10 do 1i od 
3 do 6. 4962 8 8 


HERBAT 


HOS-MAGASINET, COPEHKAGEN 333 DANMARK (Bamin). 


(Opłata kart koresp, 10, a listów 25 hb.) 


DOM RANDLOGY 


Mag. Farm. 


M. Doskowski & F. Szczerski 


Kraków, ul. Retoryka I. 1. 


| 


poleca i przyjmuje zamówienia po cenach kan- JF Ea: 
kurencyjnych na znaną z jakości 

Kapustę kiszoną morawską 

BDgórki kiszone i korniszony znaimskie 

Bryndzę słowacką. 


Zlecenia uskutec”nia się odwrotnio — w do i0) RidKGWIO, ul Sfreszewskiego 26, naprzeciw Uniwersytetu Jagiel, 


WA 


wolnej ilości. 


a 6091 3 3 


BĘ e" TTK płaci od wkładek oszczędności 
BUS” Jedyny 7E | 


"R i/© 
[ISKRA A 


krajowy wy rób licząc odsetki od dnia złożenia do dnia podniesienia kapitału. 


i ATRAMENTY Podatek rentowy oplaca z wlasnych funduszów. 


(antiatenow, alizarynowy ete) 


: iasiy cicganckie pokoje 
DO WUNAJĘCIU z bardzo ładnym salonem, 
z komiortem umeblowane, z całem utrzyma- 
niem, kuchnia wyborowa. — Ul. Wolska |. 24, 
wysoki parter. 6108 6 10 


Lampy elektryczne 


„|do sprzedania. Wiadomość: Siemiradz- 
kiego 4, I p, vis-à-vis domu zdrowia. 
5027 7 8 


y, K in 1 kuchnia są tanio do wy- 
pó 00 najęcia we dworze na ca- 
ły rok — okolica górska, lesista, Bliż- 
sza wiadomość: Kraków, ul. św. Mar- 
ka L 8, I p, oficyna. 50926 5 5 


ZAKOPANE 


wikia Szopemówica, 


poleca 5 pokoi z kuchnią nader ciepłe i słone- 
czne na zimę. Także poleca się pokoje z ca- 
łodzicnnom utrzymaniem po 5 kor, od osoby. 
Kuchnia znana jako b. dobra, M. Wieczorkowa. 

w Krakowie lub na przed- 


5244 4 12 

Guntime mieściu zaraz lub później: 
1 pokój z kuchnią, suche i słoneczne. 
na 1 lub 2 piętrze, w kamienicy czy- 
stej i zdala od ruchu ulicznego, 

Zgłoszenia pod: F, @. posto restanto 
Kraków, za okazaniea kwitu insera- 
towego. "50186 iu 


NOBIEŚK: KIEMAGAG 


Wyszła z druku powieść Tadeusza Konczyńskiego 


Nad głebiami 


wydanie drugie str. 330, cena 3 kor. — tegoż autora 


Białe pawie 


komedya w 3 aktach, cena 2 kor. — poleca księgarnia Gebethnera i Sp. 


5551 1 10 


ma bez zarzutu "SEE 


5361 1 10 


Słynne z uobzocl 


Cukry UeSZIÓGE 


poleca fabryka wyrobów cukierniczych 


Józefa Siermontewskiego 


w Krakowie. 5267 2 10 


Nadzwyczajna Loterya państwowa. 
-Na Hajwyższy rozkaz Jego ca c. ik. ksastelskiej ktoś. 
Nadzwyczajna Loterya Jubileuszowa 


na cele dobroczynne c. k. obrony krajowej i żandarmeryi, 


4 


inteligentny, zamożny 


Ta loterya W złocie 


jedyna w Austryi prawem dozwolena — obejmuje 17.984 
wygranych gotówką w ogólnej ilości 513.760 koron. 


Giówna wygrana: 


Uzdolniony, 
pierwszorzędny 


młody kupiec, 


który wiele podróżował, mieszkający w 
pięknej okolicy górskiej, nieposzlakowa- 
nego charakteru, pragnie tą, dzisiaj jnż 
utartą drogą, zawrzeć poważną znajo- 
mość z bardzo przystojną, młodą, gospo- 
darną i do handlu nzdolnioną inteligen- 
tną panną z poważanej rodziny izrael. 
Stosowny majątek pożądany, jednak nie- 
konieczny. Tylko poważne bezpośrednie 
zgłoszenia od kandydatek posiadających 
powyższe warunki lub od ich krewnych 
przyjmuje Administracya „N. Reformy“ 
pod „Szczęście 17“ Zawodowi pośredni- 


5 ŻE stunte Warszawa. 5528 1 2 


KORON GOTÓWKĘ. 

Ciąynienie nastąpi nieodwołałaio 22 października 1308. 
p 
> 


pl] kdo 


BĘ" Los kosztuje 4 korony. "Wg 


Losy są do nabycia: w oddziale loteryj państwowych, Wiedeń, II. Vordere 
Zolłamtsstrasse 7, w kolekturach loteryjnych. tratikach. w urzędach podatkowych, po- 
cztowych, telegraficznych i kolejowych, w kantorach wymiany itd. — Dia kupujących 
losy plany gry za darmo. Przesyłka losów woina oů epłaty pocztowej. i 


Z c. k. Byrskcyl dochodów letergjaych. 


olpowiedni posag. — Rzecz zupełnie seryo, = 


A - . REY 4512 7 10 Oddział leteryj państwowych). powiada. — O łaskawe zgłoszenia (do 10 paź- 
make ODAR odpowiedzi, Ręczy k igi paR dziernika) grzecznie prosi, „Suliusz T,“ poste 
się za šcisłą dyskrecyę. 5822 NYPYPRYPNDRE WE rest. Kraków, za okaz, kw. inser, 5356 1 2 


l 


w Czleni zieników | Casopis 


nicktóre talisze gatunki w cenie |. 
podnieść musiałem, a pragnąc |) 


moralnych zasad, przystojna. inteligentna, w 

celu matrymonialnym życzy zawiązać korespon- 
dencyę z człowiekiem starszym, inteligentnym. | $ 
Listy zapieczętowane dla „S$. 52% poste re- |$ 


poszukuje znajomości urzędnik X rangi, mający 
prawo dalszego awansu i emerytury, lat 26, 
Polak, kat.. z młodą inteligentny panną. ma- | BĘ 
toryalnie niezależną, względnie posiadającą | 


Na anonimy bez załączonej fotografii nie od- | BE 


na parę godzin codziennie do dwojga 

dzieci 5-cio i 6-cio letnich. Zgłosić się: 

św. Auny 3, II p., między 12 a 1. 
5314 3 6 


Fm 


w 8 językach, znajduje sią ` 


Codziennie 


Mikolajska 6, I p. 


Wstęp 20 h, abonament wies. 3 K, akad. 2 K, 


5077 5 0 
Z powodu taniego i znacznego zaknpna 
. ziarna Kasaowego 


Ceny cukrów zniżcne, 

1/3 kgr. Czekoladek i pomadek w kar- 
tonie kor. 2:20. 

1/4 kgr. Czekoladek i pomadek w ozdo- 
bnym kartonie kor. 240. 

1f kgr. Czekoladek samych doborowych 
„kor. 3— AR : sa 

1/4 kgr. Czekoladowych pralinek samych 
= kor. 2:60, 5154 15 50 


Jan Michalik 
Fabryka Czekolady 
Fleryańska 1. 45. Teleion Nr 486. ` 


-Fortepiany I płmina 


nowe i przegrane sprzedaje i wynajmu- 


je St. Boroń, Kraków, ulica św. To- 


masza 338. I p. 4256 22 30 


c eng y TEKI 


Potrzebny jest uczciwy i porządny 


siunžzacy 
do obslugi od 7 xano do 1. Zgłosić się: 


św. Anny 8, II piętro, między 12 a 1 
w południe, 5313 8 6 


4 r a a LJ 

Do szkółki prywatnej 
przyjmę jeszcze kilkoro dzieci od 7 do 10 lat. 
Nauka, oparta na najnowszych zasadach peda- 
gogicznych, polega u mnie na rozbudzeniu 
w dzieciach zmysłu spostrzegawczego i zdol- 
ności samodzielnego myślenia. Codziennie po- 
gadunka przyrodnicza lub geograficzna i hi- 
storyczna. Rysunki z natury i pamięci. Na żą- 
danie składają dzieci egzaminy w szkołach pu- 

blicznych. 4320 1 3 
Zgłoszenia przyjmuje Marya Ramułtowa, 
ul. Lenartowicza l. 4, od godz. 2 do 4 popoł, 


x 4819 4 5 


B6 oynajęciu 


od l-go października 2—3—4 pokoje 
z przedpokojami, kuchniami, łazienkami, 
nyże dla służących. Elektřyka. Przy 
ul. Siemiradzkiego l. 3a. 4328 24 25 


Do sprzedania: 
sekretarzyk czarny z płytą marmurową 
lampy elektryczne, zegar stojący z bron- 
zami grający polskie mełodye i 2 ze- 
garki srebrne kryte. — Wiadomość w 
księgarni katolickiej Dra Miłkowskiego 

(św. Jana 6), 5205 4 6 
EEA 


i 300.000 Mien] 


do wygranie już dnia 
1 października 1308 r. 


przez zakupno 


i Tureckiego (400 fr.) losu 
4 bezwarunkowo losowaniu podlegają- 
IJ cogo i zawsze odsprzedać się dającego. 
J Na rok sześć ciągnień, główna wy- 
M grana na przemian frank. 600.000 
i frank. 300.000. Najmniejsza wy- 

grana już 240 franków. $ 
Ki Cena gotówką 190 K lub tylko na $6) 
“i 38 rat miesięczn. po 6 K. 


Natychmiastowe, wyłączne prawo 
gry już po złożeniu pierwszej raty. 


Gazeta losowań „Neuer Wiener Mer- 
cuar“ za darmo. 5107 45 


Kantor wymiany ` 
OTTO SPITZ, Wiedorń, 
I, Schottenriny tylko 26 
EES” Ecke Gonzagagasse * 


o 


drukarni L K. Górski, 


Rządca 


